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WŁADYSŁAW ROZPENDEK 
długoletni pracownik Towarzystwa Bezimiennego Kopalń Węgla „Czeladź*  

Po długich cierpieniach zasnął w Panu w dniu 4 kwietnia 1935 r. 
w 46 roku jego życia.

Wyprowadzenie zwłok nastąpi w dniu 6 kwietnia 1935 r. o gedz. 16-ej ze 
szpitala Sw. Łazarza w Krakowie na cmentarz Rakowicki.

W Zmarłym tracimy oddanego nam kolegę. 1852
Cześć Jego pamięci!

Urzędnicy Towarzystwa Bezimiennego Kopalń Węgla „Czeladź"

MINISTER EDEN W PRADZE
Dwugodzinna konferencja z Beneszem

PRAGA 4.4 (Tel. wł.) Minister Eden 
przybył tu o godiz. 8 na dworzec Wil­
sona. Oczekiwali go mim. Benesz. szef 
sekcji dr. Klucha. który reprezento­
wali ipretnjera. oraz <-zilomkowde posel­
stwa angielskiego, z posłem dr. Adldii- 
sonem na czele. Mim. Eden wraz z tfJo— 
Warzyszącenii mu osobaimi udał się 
do poselstwa amgielis/kiiego.

O godz. 10 rozpoczęła się pierwsza 
konferencja min. Edena z min. Bene­
szem w ipałacu Czernina.

KOMUNIKAT OFICJALNY.
PRAGA; 4.4. (PAT). Czechosłowackie 

biu-no prasowe donosi: Mainisitntowae Be­
nesz i Eden. odbyli dwiuigodizimną rozmo­
wę w gmachu miimister&ftwa sipraiw zaigua- 
nicznych. Wydamy następnie komiunikart, 
utnzędoiwy nia- na&tęipująice biizmiennc:

..Miiuistinowiie Benesz i Eden przepro­
wadzili w przyjaznym i serdecznym tonie 
uftirzyimiainą wyimiainę pOfgfllądów we w®zy- 
sifkiich kwe-tjach p*  iius-zionych w komu­
nikacie londyńskim z 3 luntogo. Minister 
Beraesz dziękował żywo miinistirowi Ede­
nowi za podatnie do jego wiadomości rO- 
aullitiaitów wizyt złożomyclh w*  iminych srfo- 
licatclh. Poizartem minister Bemesiz przed­
stawił minisitirowi Edenowi <w szcizegóło-

Studenci francuscy
PRZECIW CUDZOZIEMCOM.

PARYŻ, 4.4. (PAT). Akcja ipnzojiiwko 
cudizozictmoomi lozpotczęrtia przez studen­
tów medycyny tfiniiwensytertiu paryskiego 
Ogamnia <w dail&zym ciągu uniwersytety 
framouiskie, rozstzenzająic? siię ma i/mne wy­
działy. Związek etmdenrtów uniweinsytetiu 
stira^buirs/kiegio postanowił irozpociząć 
atmajk na Wzysitkriclh wydziatacih w dniu 
5 kwietiniau Za®finajikow«aili również stni- 
dcinci wydlaiału pmawini°-go w Aix ein Pro- 
vence. Strajki te m<aja ma cefllui poparrcie | 
*ąd<a«ń medykowi. 

wem eksipoee politykę Czechosłowacji, 
zmierzającą dlo urtinzymainróa pokoju. Obaj 
ininiustrowie stwierdzili całkowitą zgod­
ność celów polityki ich .rządów w sprawie 
zabezpieczenia ogólnego pokoju oraz 
szczeire i inicsamienme pnzy wiązanie dó po­
lityki Ligi Narodów”,

Po zaikońcacni^i inoamów minaisiter Be­
nesz podlejmowtaił lloindla Edena śmiaida- 
inietm w ścisitom gnomie. Na śmiaidamiu o- 
beony był móiwinwetż prezes mady ministrów 
Maflypeter,

Przed konferencją w Stresie
Rozbieżność poglądów Anglji i Wioch

wyjaśnienia iw b^airdiziej ograintozonym za-PARYŻ, 4.4. (PAT). Jak podiajc „Petit 
Pairisiem‘‘, koła dyiptoiniaitycizn.e Paryża. 
Londynu i Rzymu czynią obecnie przy- 
gKJttowainia do konferencji w Slliresie, któ­
ra może się stać decydującym momentem 
w polityce państw, troszczących się o u- 
mocnienie pokoju. W Stresie, a później 
w Genewie będzie chodziło o stworzenie 
mocniiiejisizego systemu zbionoiwego bezpie- 
czństwa w ramach paktiu Ligi N-affodów. 
Sam pakt dostarczyliby tego rodzaju imoż- 
liwiościi, potzoisitaje jedynie Ibwestjia jego

kresie, a mianowicie zaetosowamiia ty'3ko 
do Europy. Dielbaity będą więc miały cha­
rakter konstrukcyjny i nacechowane bę­
dą dużym realizmem. Plaństtwa wionme 
ideii pokojowej dlomiaigają się dziś ściśle 
zbiorowego mechanizmu.

Wedftuig „Pairis Soiir“. od- kilku dlni pno- 
wiadzoura jest ożywiona wymiana poglą­
dów międizy Francją i Anizftją. Amglja 
pragnie w dalszym ciągu odgrywać rolę 
pośrednika, podczas gdy Włochy doma­

O godiz. 15.50 minister Eden w towac 
rzysitiwie fiekmeitemza odleciał dlo Londynu.

NIEDYSPOZYCJA MIN. EDENA.
LONDYN 4.4 (PAT). Reuter donosi 

z Kolom ji: Po podróży w złych wairuin 
kach aiimoeferyozniyicii minister Eden 
poczuł się cierpiący i zdecydował spę 
dzić noc w Kolonji. Jutro rano z.a|pe- 
wne minister Eden wyruszy w da-kziąi 
droigę.

gają się sprecyzowania wspólnej linji 
działania w pewnych określonych wy­
padkach.

LONDYN, 4.4. (PAT). WedElu/g wiado­
mości półiuinzędOwych pncimjer Mac Do- 
inaftd' postanowił udać snę do Sfinesy i Ge- 
inewy itylllko w dym wypadku, o ile w 
związku z dlafeizym lozwojchn sytluocji bę­
dzie to uiwiaiżaił za korzy-tme.

Uroczystości pogrzebowe
GEN. KONARZEWSKIEGO.

WARSZAWA. 4.4. (PAT). W piątek po 
(nabożeństwie źaColbncm w kościele gairmi- 
zoniowym nastąpi iwypirow.adzieiniie zwłok 
śp. Damdefla Konarzewslkiegoi, generała dy­
wizji, inspektora arlmji nia . dlworzec wi­
leński. Uroczystości poginzelbowe odbędą 
się 6 bm. pnzed połudluicm w Baflinigród- 
ku. Na tmiummie gen. Dainielia Koniamzcw- 
s/kiego złożony izostał wieniec od minastz. 
Piłsudski' go. Na uuoctzysrtośc.iaioh pogr.ze- 
bowych w BoJim gródku mępireaeinłtować 
będlzie mar oz. Piłsudskiego gem. dywizji 
Dąlb-Bie.roackh, inspektor aininjk

Sosnowiczanin laureatem
KONKURSU POETYCKIEGO.

WARSZAWA, 4.4. (PAT). Jury konku» 
su poetyckiego pożyczki infwestycyjnej 
jx) rozpatrzeniu prac nadesłanych pnzy- 
zniał 6 nagród pieniężniyjch. z kitórych pier 
wiszą w kwocie 750 zł. rpzypadSa Tadeu­
szowi Hotendierowi, a druga w kwocie 500 
zł. Władysławowi Sebyfle. (P, Wł. Setby- 
ła je®t sosnowiczamiiniem, wychowankiem 
gimnazjum im. Boi. Prusa).

Olbrzymi proces
W JUGOSLAWJI.

BIAŁOGRÓD. 4.4. (PAT). W wtóltóej 
aferze leśnej zwanej ^niasicaka” został 
jiuż pnzy.gotowany akt eska-rżenia. Proces 
rozfpoczi iłe się 9 maja. Wśród 107 oskan> 
żom.ydh zniajdłuje się b. miiró-tfleir Nikicz, 
'tkzeJh b. posłów do Skuipicizyniy. dyrektor 
jednego z 'największych bomików pracu­
jących w ekspfloa<tacjii feónej i inni. Pro­
ces ten ma rówmież cccihy pó!i*ty  cizne ze 
wizgilędiu na os.slby osikanżicinych, zaamga- 
żowainyictl) vz chorwtackim rucihiu oipozy- 
cyjnym.
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GŁOSY PUBLICZNE

Pmta groźba litjlatji
BANKU ZAGŁĘBIA

Od władz Banku Zagłębia otrzy­
maliśmy następujące pismo: _

Bank Towarzystw Srółdziekzycłi 
wyznaczył powtórną licytację ł>u- 
dynfcn Banku Zagłębia na dzień 24 
maja ^•r-

Dłużnicy posiadający w tym Bian­
ka swe ni ewy k upi one weksle wnmni 
beawłocznie wpłacić większą ratę i 
przedłożyć władzom Banku Spółdizel- 
azego w Warszaiwe plan spłat ratami 
weksla z procentami. Raty należy 

.wpłacać na czek PKO. numer 112. 
Należy to uczynić jak najspieszniej. 
Jeżeli licytacja dojdzie do skutku, to 
winę poniosą bezwzględnie dłużnicy, 
którzy świadomie nie clicą płacić zo­
bowiązań. Władze Banku Zagłębia 
będą zm/uszone ogłosić imiennie spis 
winnych ruiny Banka. Gdyby właści­
ciele weksli w Banku Tow. Spółdziel­
czych w ciągu czterech lat małymi 
ratami spłacali swoje zobowiązania 
nie byłoby doszło do licytacji i kosz­
tów, które rosną z dnia na dzień.

Są ludzie, którzy mają również 
weksle w Banku Polskim, w Banku 
Goap. Kraj, i w portfelu własnym 
Baraku Zatgłębia. Do tych ludzi niszą 
władze Bainiku upomnienie i prośby o 
spłacenie wziętych pieniędzy cudzych 
z Banku. Cudze pieniądze oddawać 
trzeba, inacze j staje się w szeregu 
złodziei świadomie. Pożyczano pie­
niądze ciułaczy, którzy swój krwawy 
gioez składali na czarną godzinę, po­
życzano pieniądze udziałowców. Na­
leży te pieniądze, wzięte legalnie z 
Bańlku dziś oddawać. Zły przykład, 
że kto kradł w Banlku, nie może da­
wać nikomu ipotuehy, że i jwżycza- 
jącemu przysługuje prawo niepłace­
nia. Mogą krzvezeć ciułacze o swój 
grosz, mogą się buntować Bogu ducha 
winni udziałowcy, ale ci, co pienią­
dze z Banku brali na weksle, winni 
dziś spłacić. Tu niema żadnych wy­
krętów.

Panowie udziałowcy byli wezwani 
do składania ,po 1050 zł. Wpłaty idą 
powoli. Należy bezwzględnie wpła­
cać po 150 zł. gotówką i resztę wek­
slami po 50 zł. Pieniądze te będą pod­

stawą do rozmów ugodowych. Z go­
łym nikt układów prowadzić nie bę­
dzie. Udziałowcy muszą wystąpić do 
układów z pewnemi aktywami. W 
przyszłym tygodniu wystąpią władze 
Banku Zagłębia do rozmów z komi­

w „KURJERZE ZACHODNIM" to najpraktycz­
niejszy informator i doradca.

Francja obsadzi fortece
na granicy wschodniej

PARYŻ, 4 A. (PAT). Ko®a {patetyczne 
ipirizy waązrają dtaiżie zmiaictaefflaie dlo solbotinie- 
gx> posiedizmiia raidly numńsittów, które <otd^ 
tbięttóe 6Óę iw (pałŁaictii E^fcoejklkim pod' ,pnae~ 
iYodłnictiwiean pmezyidieinita Lełbrwina. Plnasia 
prtzypuisactza^ że <na ptotsiedzietniiiu tom rotz- 
watżralma będtaie sprawa zatrzymania w sze­
regach tych poborowych, którzy ze służ­
by wojskowej powiMiłby być zwolnieni 
w ciągu dni najbliższych.

Jaik zajpeiwinaa „Le ma wczoraj
sizeim prisieidremiin komiiipffi oibłronty pań- 
slbwa momiistór wojny gemi Ma/riin dał dlo 
anaztMmftemtat, że ąpnaiwa łtta będzie pmaed!-

PROGRAM RADJOWY
Otwarcie poradni

RAiDJO - TECHNICZNEJ.
W ęiąitek dania 5 bum. o godzinnie 17, w 

Awiedlhcy K. P. W. w Ketówroach, przy uff. 
Młyńsfldcj 49, .nafftajpa otwnmcńe ipoir.ndfna tech- 
ntoancj, na które zamaą-dhi kiliulbu R. T. za­
prasza wsayiattkiidh oztóników i sytmiped-yików 
nadljoannartorów.

Jwiinoczeóniie ipod^lje się Ido witadocniaSci. 
że poradnda czyinmą będzie w każde wtorki i 
pkiflki od) godziny 18 db 20, gdzie czffonkjowin 
będą anogtli koi.zystać z porad fachowych.

Wajflnmlkii, jakie będą óbowńązywć czfłotn- 
ków i osoby w[prowadtzon'e ręgiwhije TCłgniilia- 
miiin iporadmk który podamy w jędrnym z na- 
stępnyclh nnurnwów.
KONCERT ZESPOŁU T. SEIREI>¥ŃSKJEGO

Wśród Uleklknch, mefllodyjinyicih utworów, ja­
ka© lwowski ffjet-pól oikaesitnalmy wylkotna w 
sobotę, dtaia 6 bm. o godL. 14.45 ma pierwszy 
plam wybija eię ci-elkawa Ikompozycja T. Se- 
rodyńskicgo pA „Parada direwmiiatnyclh żoff- 
niefr.zytków*.

PIĄTEK 5 KWIETNIA 1935 R.
630 Audycja poranna. 7.50 Wskazówka 

pralktyczme. 8.00 Audycja dlla szkól. 1157 
Sygnał czasu, hejnał. 12.05 Muzyka. sail<mo- 
wta w wyk. Małego Zespołu P. R. z udiz. Ste­
fana Sasa — śpiew. 12.50 Chwilka dlla ko­
biet. 13.00 Koncert Tria salonowego. 13.50

tetem wkładców, a to po powrocie 
mecenasa Brauna z Warszawy. U- 
rzędnik Banku Zagłębia udziela in- 
formacyj codziennie popołudniu od 
czwartej do siódmej.

M.

miofteim oibnaid komitetu wiojjskioiwiełgio, któ­
ry zbieirae się pod’ przewodniiidAw-dni pne- 
mjena FMnidliinia.

Wodłuig „Pertiiit Jowiirf*,  giem,. MairŁn za- 
zmaczyit, iż nważa za konieczne zatrzyma­
nie w szeregach aż do lipca tych żołnie­
rzy, którzy mają być zwolnieni w ciągu 
bież, miesiąca. Jesit inówmież iprawdioipo- 
dóbinem. że w bflliskiej pnwysrztóiśldi otdipo- 
'wieduiie 'Cizyininiiikii zajmą gię kiwieslją szyb­
kiego obsadzenia fortec na granicy wscho­
dniej przez odpowiednio przeszkolone 
oddziały wojska.

Ceduła giełdy zbożowo - towarowej. 13.55 
Chwilka społeczna. 14.00 Koncert popuilamny

. 15.45 KiwadkamB wailrów (iplłyty). 16.00 
Marysie*  — audycja muzyczna z h- 

driiaiteim duetu wokaSmegio i itnstnumenitiali- 
<itóW. 16.30 Pogadanka pnzyrodtnte.za dila dlzie- 
ci. starszych pJt. „Kwuwneń na niebie i zie­
mi**  - w opraeoiw. dir, Feliksa Buftdedkieęro. 
J, Orłowskiej - Wernerowej i prof. St. Su- 
Tminfilkiego. 16.45 Kwiaty .poldkie (płyty). 17.00 
Dyskutujmy na temat J?racy. jaiko zagad- 
niemńa ikmUitiury**  — o wartości pracy powie 
prof. Bogdan Suchodolski. 17.15 Koncert or- 
gaimotwy prof. Friitoa Lubrfoha (tramem. na 
wisizysrtkSe noizgff. P. R.). 17.40 —Au'd'ya,ja dlla 
chorych. 18.10 Fragment eftuchowiiskowy iz 
komedfji Tad. Rittmera p.t. „Głupi Ja(kób‘‘ X- 
w oprać. Leona Ponikowskiego. 18.30 Kon- 
oent reklltamowy. 18.45 Królik' koncert muzy­
ki fraucu^kiej (płyty). 19.15 „0 współżyciu 
młodrzteiży z radfjem* 1 — ipogadauka dila star­
szej młodzieży — wygff. lerdiynamd1 Herok. 
1955 Wiadomości sportowe. 19.35 Piosenki 
w wyk. Wilktoira Budlzyńdkiego. 19.50 Feljc- 
ton alktiualmy. 20.00 „Jak ąpędinić święto11. 
20X)5 Pogadamikę muzyaaną wygt Michał 
Kondinacki. 20.15 Konoent symifoniczmy z Fifl- 
harmoniji warszawłikięj, poświęcony muzyce 
francuskiej. 22.30 Recytacje poezyj. 22.45 
Nauki Wiellkofpoetine: „O powo-łaniu osobi- 
9tem“ — Iks. dir. Augustyn Jakóbisiaik. 23.00 
Wiaitoniośc. meteorcdogiczae dila komunika­
cji lotniczej. 23.05 Skrzynka francuska.

Łą. POLSKI
Ś. P. PROF. SOBIESKI.

Jak jiuiż dtomosafliśmy, w ub. fcodę 
zim-arł niaigflie profesor U. J. śp. Wacfeiw 
■Soibkiski.

Ś. p. piriof. Waiefeiw Sobieski zimami w*  
mlialk 6enca, połącaoiny 2»e śkłęiroźą. Cho- 
no|ba iiraipiffa go jjutż od' dwóch zigórą 
,Śp. prof. Sobieski uinodził się we Lwowie 
26 ipaźdtaieinniikja 1872 jako sym profesora 
StiainisiŁaiwia-. Stufdlja średknie odbył wał <w Rae 
sizowiię, situidja wyższe ma ttniiiwersytecie 
Jfllgidllpńskmm w Krakowie w laitadh 1892 
— 1896, kariziysitajiąc me stypeindljuim. W 
iiaitaidh naeitępnyich korzysitająic z dlafi- 
szjyeih dtypomdjów bawił we Francji, pmo- 
waidlziąic tiam słlufdjja ajndhriiwaftnie i hisitoiry 
cante.

Słtuidjła nad Janem Zatmiotjskim wiyiwo 
taly liczne podiróże dllia adbnamia małerja- 
łów u źródleł. W tym czasie prof. Sobfeu 
slki oibjedhai wiietó imiaiglt Plofeki, a także 
Rosji jak i Szwecji, wme®zcde wrócił ck> 
kmaju.

W ir. 1908 zositlał mionltfwiainy dweDifem 
hisitorji powszechniej na U. ]. w KnaŁo- 
iwwe i w tiyimlżie nolku aosltialt .aidljfuirtkitam air- 
dhiwiuim kinajowego. W r. 1910 w iistopBu 
dlziiie aositai miaitiiowiamy pnoifłesicmęm nadawy 
ozajutym, a iw r. 1918 ptiofesrarem ziwyrnaj. 
/nyirn historii powsaeseŁiniaj ma U. J.

W r. 1914 zasiał miamwwainy człcinlkiem 
TowairayiStlwia Naiufcaweigio Wainsizaweki^ 
g>o, zaś -w r. 1920 crSanikiem ioomspanidein- 
tem Akadomji Umńęjęttniości w Krako­
wie. W dlnągiej połowie r. 1910 ba*  wił w 
Pairyńu jak'o ozlanielk Laura kontgirespwego. 
śp. ptiof. Sohieslki pozostawił bogwiy do- 
nob*(k  naiulkowy. W indkni 1932 miał «ze- 
meig wykładów w Paryżu. Zmaiżły pozoeita 
wił oawomo dzieci,

NAPAD NA POCIĄG Z WĘGLEM
Kiedy pociąg towarowty, zapełniony 

węgłem, przechodził koło wisi Puazczew, 
pad Częstochową, eskorta poKcyjma do- 
sllrzągła. w ciemniości, iż do wagianów 
iwsikoozyte honda Optyisizlków, którzy 
przy poimiocy hamidlicóiw amoroaitynznyA 
msiłowalli pociąg uiniiemuidhiamić.

Kiedy miimo osinzeżeń poillicjąnltów na 
pastaicy dałliej usiłowall/i pociąg zatrzy­
mać, wówozais fniiikictjianwjraisze dliM killka 
sltirzałów. Naitydhimiast mozłległy się krzy­
ki i j^ki, poczem jedani z opwyszkóiw 
ipacW na Szyny, brocząc oWiKSi e krwią. Nim 
pociąg zaitirzyknarao, węsflrlkiradai zcłuwycilli 
rua nęcę mninego toiwairzyisiza i umieślli go 
w sttonę ‘wisi Bieży, gdlzie pośpieszyła też 
ich śtadeim pioiliicja.

Obaizało się, że jest to 244. znrwodpwy 
węglMkmaid, Jain Kwiaittkowski, który po 
kilku godtainiaich zmiadł. zdążywszy jednak 
pnzed śmiercią pnziyznać siię db winy i 
wskaizać tUrzecŁ wąpóliuiczesltaików- tej tma- 
gibzmej iwypnaiwy, kltlónzy zaStfaili ujęci i 
osadlzemii w więzieniu. Człankowie baindy 
będą odtpowiadWi poza uisiiłoiwamiem lora- 
dizięży za asdłowainie usizkodlzemia komiu- 
ąiilkaicji ioodąjpwej, zn co ginozri pawiaiżna 
oidłpiawiedziaBniość.

powieść.
81)  

Haitóna nic nie odirzekła. 1 ona była nie mniej 
wzruszona, a, w takich razach głos więzgnąl jej 
w gardle i słowa przychodziły z nadHudizlkmi wysił­
kiem.

Pinzyhulione dio siebie, jalk dzieci przeżywały te 
raz jedną z tych jasnych chwii, kiedy błialdia ułudo 
raadiziei zaczyna przybierać wyraźne, realne 
kształty.

Z tej kontemplacji wytecńł je powtórnie szmer 
nozsiuwamej ściany. Serca biednych niewolnic za­
częły uidienzać coraz prędlzej i prędzej...

Tu sama oo iprzedltem staruszka bezszelestnie 
wsunęła się do separatki. Jej blada, zmizerowana 
twarz jaśniała teraz wewnętoznem rozradowaniem, 
jakie możemy często wyczytać na twarzach łudizi, 
dlla których naczelnym celem życia jest czynić do­
brze drugim. Na jej widok diuisze diziiiewoząt opu­
ścił ostatni strzęp niiewdary. Widziały w niej już 
tyłko bliskie, oddane sobie serce.

Dozorozy rri usiadła naprzeciw pirzyjaciółek i nia 
jakiś czas popadła w melancholijną zadumę. Opro­
mieniana przed chwilą radością twarz, przybrała 
teraiz wygląd zimny, a naiwet surowy. Trwało to 
jednak krótko, bo na,gile oczy ożywiły się porzednią 
radością, a głęboko wciete koleiny ztmairazczeŁ 

ukształtowały się w przyjazny, szeroki uśmiech.
Nie martwcie się nic, moje dzieci, przygotowa­

łam wszystko jak najeży w najdrobniicjszych szcze­
gółach, — (podjęła szeptem, pochylając się w ich 
sinonę. — Nie tylko wy wkrótce odzyskacie wol­
ność na nowo, aile i setki innych, podobnych wam , 
biednych istot, jęczących w strasznych szponach 
tego potwora, — to rzekłszy, zwinęła suchą, koścd- 
są dłoń w kułak i pogroziła w stronę nieobecnego 
prześladowcy białych niewolnic.

Ale nie to jest jedynym celem łych resztek mo­
jego życiiai, — ciągnęła dalej, po małej przerwie, 
z jakąś dlziką, nieustępliwą zawziętością, która 
znów rozgorzała w jej siwych, wyblakłych .oczach. 
— Chcę widzieć tego potwora nurzającego się w ka­
łużach własnej krwi, jak nurza się dziś w stoumie- 
miach łez tysięcy niewinnych ofiar. Chcę przedtem, 
zanim dokonam dni swojego żywała, słyszeć roz­
dzierający kmzyk nadludzkiego bólu, wyda.rtego 
z jego zachrypłej krtani; okrzyk, w któnyTm za­
warty byłby cały ogrom cierpienia jego ofiar... 
Chcę się odurzyć, upoić tym nozdtaierająeym ję­
kiem: chcę widzieć ten bolesny pysk urodzonego 
zbrotdniairaa wykrzywiony okropnym skurczem 
niepojętego cierpienia... Chcę widzieć, chcę docze­
kać godziny jego skonania!... — Chude palce lor 
bjety zagięły się jak szpony krwiożerczego jastrzę­
bia, a rozszerzanie niaidtmfemnie źrenice rzucały groź­
ne, złowieszcze błyski.

Wylękłe dziewczęta patrzyły na tę dtzbraą. ta­
jemniczą kobietę, z ust której nieprzerwanym po- 
iokiem płynęły słowa potępieńczej wściekłości 

złorzeczenia. W duszy nie mogły u/wienzyć, że jest, 

tą samą, tak przyjaźnie pnzed chwilą uśmiechniętą 
stairuszką. W kontraście tym było coś tak niepra­
wdopodobnego, oo jedynie mogło być wzięte za 
wytwór niezdrowo wybujałej fantazji, czy też za 
'koszmar sennego przywidzenia.

wpływem tego co zaszło, w duszy Haliny 
iznod.ziłu eię trwożna myśl, że ta kobieta cierpi na 
pomaeszamiie zmysłów, a teraz z tem przypuszcze­
niem pierzchły osiattaie strzępy nadziei.

Ale staruszka jakby odgadła te myśli, gdyż 
twarz jej rozpogodziła się na nowo, a głos przybrrf 
poprzednie, ciepłe brzmienie.

— Macie mnie za war jatkę— mówiła tera® ci­
cho, zwiesiwszy siiwą głowę, — ale chwile takie 
pnzychodizą na mmiie wtedy, ilekroć razy wspomnę 
na krzywdę, jaką wyrządził mi ten człowiek... Niei 
nie człowiek a .potwór, co przybrał postać ludzkie*  
go tworu!...

Plamie, odpuść mnie grzesznej, bo nakazałeś rur­
ować nieprzyjaciół i sam na krzyżu modliłeś się z 
swych prześladowców, — ale Ty miałeś w sobie 
moc Boga i serce miłująca otwarte dla całej ludz­
kości... ■ ;

Umilkła i popadła w długą, ciężką zadumę 
a tylko łzy spływające po zapadłych policzkach 
mówiły za nią, a wzruszone do głębi dziewczęta 
rozumiały ich mowę.

Po jakimś czasie uniosła napowrSt głowę 
ii wpatrując się w przytulanie dio siebie przyjaciółki, 
mówiła:

©. ę, al



Nr. «. JC U R ] E R ZACHODNI" piątek 5 TEwiefnfa 1955 roku.'

Licząca około 1.200.000 osób lud­
ność polska w Niemczach przedota- 
Wdia się jako masa jadinioiriodina, pod 
^zgięciem swej siru kflniiry fpoteczm^ij 
niezmiennie mało zróżmiczkowaina. 
Składa się ona peaiwtie wyłączanie z 
drobnych lolników z jednej, z robotni­
ków. rzemieślników i drobnych kwp- 
ców 7 drfiigjej strony. Procent zarów­
no rineUgemcji, jak ii posiadaczy nar 
Wet średnich majątków jest aniikomy. 
Nie jest jo wynik jakiegoś uipośicdsze- 
n*iia  umysłowego lub Iwaku przedsię- 
Jfioroaoścu i talentów goispodanczycli 
wŁnoócii polskiej. Ludność ta dostair- 
Qzyła i dostarcza wcale sporego zastę- 
fpn jednostek, które przechodzą do 
Wytaszych klas społeczeństwa*,  pnze- 
Ohodzą one jeduaik naizeim ze społeczeń 
•twa polskiego do społeczeńsińm nie­
mieckiego. Na ulicach nietylko miast, 
położonych ma temniach. zamieszka­
łych pirizeiz większość polską, >niiiełyllko 
WrockrwŁa. ozy Berlina, aile każdego 
^odaj większego niiiaisiha niieimiiectkicgo 
widzi się dziesiątki szyldów przedsię­
biorstw handlowych i przemysłowych 
onaiz tabliczek lekarzy, adwokatów, 
inżymiierów o nazwiskach niewątpli­
wie polskich. Jednakowoż ci, którzy 
te nazwiska noszą, przeważnie mie są 
już Polakami, uważają się za Niem­
ców.

Głównym, jeśli nie wyłącznym po­
rodem wyniamadawiainiia się tej ctzęsca 
hidinościi polskiej w Niemczech, która 
Wtan-osi się na wyższy szczebel hiieinair- 
chji społecznej, jest okoiliiczn-osc, że, 
by aię ma ten szczebel dostać, musi 
cna ukończyć niemiecką szkołę śred- 
nią. gdyż polskich szkół śrełdnnich do- 
niedawna weale w Niemczech nie by­
ło. Kończenie szkół obcych grozi za­
wsze niiebezpleiczeństwcfln wynarodo- 
•wienia się — zwłaszcza słabszych cha- 
tra.kterów. Dlatego -ideałem naszym ipo- 
'Winno być stworzenie dfla naszej lud­
ności zagranicą polskiego systemu 
szkolnego, obejmującego wszystkie 
fitopnfie: szkołę pwsizechmą. średnią i 
Wyższą. Skoro jednak zadatnia tego z 
wielu względów niie można — przy­
najmniej m-aira-zie — rozwiązać w cało­
ści, utaimy zająć się tyim jego odcm- 
kucm, na którym obecny storn rzeczy 
jest na jbairdizie j niepokojący. Tym od- 
'crónkiem jest szkolnictwo śrddlnie.
Kończenie niemieckiej szkoły pow­

szechnej wpływa niewątpliwie utjem- 
niie na poczucie przynależności naro­
dowej polskiej, ale wpływ ten moż- 
ttia> w znacznej mierze zneutralizować. 
Dziecko styka się w tej szkole z więk­
szością, coniajmniej z dużym odset­
kiem innych dizieci polskich. Dziecko 
Znajduje się jeszcze pod pitzewaiżają- 
cym wpływem rodziców. Rodzina w 
tym okresie życia na-uiki jest ważniej­
szym czynnikiem wychowawczym, 
®dż szkoła. Dziecko, uczęszczające do 
Szkoły powszechne j nie mia>. a pnzynaj- 
mmiej nie musi mieć ambicji wybicia 
się ponad swą dotychczasową sferę i 
przyswojenia sobie zdobyczy kultural 
Hycli, któreby nie były udziałem je­
go polskich rddzaców. Wreszcie lata, 
które dziecko spędza w szkole pow­
szechnej. mierna ją decydującego wpły- 
W ma skrystalizowanie się .jego świa­
topoglądu, jego poczucia przynależ­
ności społecznej i narodowej. Te wszy­
stkie momenty, które oddziały wu ją 
toiwełująco na wynaradawiający 
"'wpływ obcej szkoły powszechnej, od- 
Padiaiją. jeśli chodzi o szkołę średnią. 
Do szkoły tej. jeśli chodzi o teren nie- 
Hiiecki, dostają się z powodów ekono­
micznych względnie nieliczne dzieci 
Polskie, to też stykają tsię w mich z 
SPzy^niaitającą większością kolegów 
# fóemców. wychodzą spod pnzeważa- 
Mcego wipływu domu rodzinnego, wTe- 
^zciie nastawione są w kierunku wej­
ścia w inną sferę kulłuiraillną, niż sfera 
toh rodziców. Nie mając kontaktu z 
w5'ższą kulturą polską, przesiąkają 
ypływem jedynej wyźsizej kułiury. 
Jaką mogą poznać, tj. kultury nie­
mieckiej. Ich młode wrażliwe umysły 
^chłamiia ją te kulturę aniensywniie, w 
ich psychice następuje przełom: zrv- 
"'ają z polskością, stają sie Niemcami. 
, To też zagadnienie polskiej szkoły 
średniej jest zagadnieniem naczclncm.

Najpilniejsze potrzeby
szkolnictwa polskiego w Niemczech

jeśli chodzi o teren niemiecki. Teren 
ten dopomina się o taką szkołę i ze 
swej strony ezyini wiedfcie wysiłki ma- 
ierjalme i arguiniizaćyjinei, by taką szku­
ta stworzyć. Społeczeństwo polskie w 
■kraju musi mu wtem pomóc. W chwili 
obeciuej istnieje zaledwie jcdlna polska 
szkoła średmiia w Niemczech — gimna­
zjum w Bytomiu, utrzymywane prizez 
Związek Polskich Towiainzysiw Szkol­
nych w Niemczech. Równocześnie ma 
terenie samych tylko wnjeiwódzitrw za­
chodnich Polski istnieje 50 szkół śred­
nich niemieckich, (zaspokajających w 
całej pełni potrzeby szikolme ludności

iniemieeTioj w Polsce- Ta rażąca dys­
proporcja: 1.200.000 Polaków i 1 śred­
nia szkoła pofeka w Niemczech, 420 
■tys. Niemców i 50 niieimiieckiieh szkół 
średnich w ziaichiodlniMch wojewodlz- 
twaich Polaki — musi jaikiniajryehlej 
zniknąć. Mueiany dążyć dlo jej wyrów­
nania. Musimy dila naszej ludmości w 
Niemcizeich stworzyć podldme warunki 
dla nairastamiiia własnej lillneiligoncji, ja­
kie posiada ludność nńetmiedka w Pol­
sce.

Bronisław Hefczyńśki
prezes Towanzystwa pomocy dizżociom 

i młodzieży polskiej w Njeimozech.

Aryjski paragraf w literaturze
Nowe zarządzenie antyżydowskie w Niemczech

,jNeuie Ziiuichier Zeiltiuing" zamiesz­
cza wiadomość sweigo berllińsfciiego 
korespondenta, w której powiada 
się, (że w ostatnich dniach przeprowa­
dzone zostało w Niemczech nowe za­
rządzenie wobec żydów, które ma du 
że znaczenie w kwestji żydowskiej w 
Niemczech! Państwowy związek li­
teratów wykluczy! wszystkich niea- 
ryjśkieh członków a zarazem odmó­
wił rozpatrywania wniesionych zgło­
szeń czlotnfcowsikiioh i nie będzie przyj 
mował nowych zrfoszeń. Zarządzenia 
te dotyczą nietylko żydów. Członka­
mi państwowego związku literatów 
■przęsłają być i ci oratorzy, w których 
rodzinach w ostatnich dwóch gemera- 
■ęjaich objawiła się domieszka krwi 
żydowskiej. Odnosi się to do 1.500 
członków. Stosunki pomiędzy wyklu­
czonymi aotonami a państwową izba 
liter,adką zostają zatem rozwiązane, 
tak, że z dniem 1 kwietnia wyklucze-

Niepokój wśród rodziców
Egzaminy wstępne do gimnazjum

Ustawa o uetroju szkolnictwa, rea­
lizowana od 1935 r. w swej struktu­
rze (6 (klas szkoły .powszechnej, 4 la­
ta gimnazjum, 2 lata liceum ogólno­
kształcącego, względnie 3 lata peda­
gogicznego) stwarza trzy szczeble 
ściśle powiązane tem., że kańdy wyż­
szy szczebel jest nadbudową progra­
mową dllą poprzedniego.

Ta zasada znalazła swój wyraz w 
programach szkół powszechnych i 
gimnazjów.

Programy tak są opracowane, że 
zakres materjału naukowego szkoły 
powszechniej w sześciu oddziałach 
przygotowuje do I klasy gimnazjal­
nej, a nadto program I klasy gimn. 
na przestrzeni całego roku mia się od­
woływać do wiadomości, zdobytych 
w szkole powszechnej, j na nich dalej 
budować. Świadectwo, wydane w 
szikołe powszechnej 6 czy 7 klasowej 
powinno być m iar od a jnesm przy za- 

ni literaci nie ■mogą wydawać swych 
■prac oryigiinalnydh amł tłumaczeń. 
Zakaz odnosi się i do dzieł, które zo­
stały przyjęte przez wydawców. Po­
nieważ takie stanowisko zajęła i pań­
stwowa izba malarzy’ i architektów, 
żydom nniemożJiwiono jakąkolwiek 
pracę w sztuce. Nie mogą oni wysta­
wiać żadnych projektów ani airchiite- 
iktonicznyich planów, artyści żydow­
scy nie mogą wystawiać obrazów ani 
rzeźb. Takie same normy ustanowio­
no również dla filmn a z małemi wy­
jątkami i dla teatru oraz muzyki.

W dziennikarstwie nara-zie milieizą- 
eo toleruje się wyjątki w prasie ży­
dowskiej. Nie wiladomo jeszcze, jak 
długo jeszcze pisma żydowskie będą 
wndhodiziły. W kołaoh żydowskatóh 
nrzyipnszcza:- tódnak, że władze nie- 
miertoie pozwolą na wydawanie pism, 
wydawanych przez igiminy wyznanio­
we i Tedaigowame przez rabinów. 

kwalifikowaniu ucznia do I kl. gim­
nazjum. Ministerstwo W.R. i O.P. wy­
dało jednak zarządzenie przeprowa­
dzenia t. zw. egzaminów sprawdza­
jących z języka polskiego i matema­
tyki.

Po dwiuikrołnem zastosowaniu tego 
rodzaju egzaminów zaczynają one 
budzić coraz więcej zastrzeżeń w 
sferach nauczycielskiicth i niepokoju 
wśród rodziców. Egzaminy odbywają 
się ipo zakończeniu roku szkolnego, 
kiedy nauczyciele są przemęczeni ca­
łoroczną pracą. Ponadto istotne trud­
ności stwarza duża liczba zgłaszają­
cych się do egzaminu, których nau­
czyciel gimnazjum nie zna. Nowe o- 
toczenie dla ucznia 12-15 letnieąo wy­
wołuje nerwową atmosferę, w (której 
poznanie nowowistępującego i decy­
zja często zależne są od przypadku. 
To też na porządku dziennym spoty­
kamy się z takiemi zjawiskami, że.

uczniowie zdolni nie dostają się do 
zakładu i odwrotnie, uczniowie nie­
przygotowani zostają przyjęci. Taki 
stan rzeczy godzi w zasadę selekcji f*  
ułatwiania zdolniejszym pójścia na­
przód. Cała ustawa o ustroju, pomy­
ślaną w formach idealnych, została 
i ulź u prog|u spaczona, a praktyka 
życiowa przez tego rodzaju egzami­
ny załamała zasadę jednolitości.
Pr zez formę egzaminów, którym mie­
liśmy silę możność przyjrzeć w roku 
1933 i 1954, powróciliśmy do najgor­
szych tradycyj starej szkoły.

Pamiętamy bowiem, że przed! 1935 
rokiem zalecano przeprowadzanie 
egzaminów w formie lekcyjnej na 
praestrzeni pani dni, celem dokładne­
go sprawdzenia wiadomości ucrnna. 
Teraz i ten .półśrodek, zdobyty w daw­
nej szikole. zarzucono. Na miejsce te­
go nie wprowadzono nic tnowego, nie 
Bierze sie pod uwagę świadectwa ze 
ssdkoły powszechnej, nie.polega się na 
opinji nauczyciela z tej szkoły^— za 
wszystko wystarczy zadanie piśmien­
ne z języka polskiego i rachunków 
oraz pięciominutowa rozmowa z ucz. 
niem, jako egzamin ustny.

Dla rodziców tego rodzaju egzami­
ny i sposób przyjmowania uczniów do 
gimnazjwim nasuwa cały szereg wą­
tpliwości: albo program szkoły po­
wszechnej jest nieodpowiedni i nie 
czyni zadość jednolitość®, albo też 
szkoła powszechna nie umie klasyfi­
kować swoich wychowanków. W fcaiż- 
dyim bądlź razie pomiędzy jedną i 
drupą szikołą są wyraźne niedomó­
wienia. jest jakoby nieuznawanie się 
i nieposzanowanie wzajemne. Jest 
rzeczą zrozumiałą, że przyjmowanie 
do gimnazjum musi się oprzeć na. na­
leżytej selekcji materjału uczniow­
skiego, ale poszukać nailóży innych 
form oceniania ucznia, form odpowia­
dających poziom,owi dzWejswej wie­
dzy pedagogicznej.

■— Z DNIA
PROF. KOZŁOWSKI 

„CZŁOWIEKIEM ŚMIECHU"
Poniedziałkowa „Depesza* 4 (organ 

przemysłu wąpółipracująicego z rzą­
dom) tak liłórnaczy (ustąpienie J»rof 
Kozłowskiego:

,.Pr<>f. Kozłowski ,posia<M jeszcze jędrną 
(zaitedię. czy wadę. Był ikawaflenean. Ntc ■dtei- 
wo-ta, że na świait i życie ipeoa Uinzędetm. 
i-ipoigiląidiail wesoło. — Miał <uśnnicch. Za ma­
ło. Byił czffiowielkiefm śmiechiu. Oganmdał wy- 
buijale Dogodincm spojinzeniem ludzi q rze­
czy. Gdy -deipaidlł mailych, czy dhitżycli n- 
łominości. ina łkttóne rai© by4o rady, nie, bia­
dał anaijidioiwalł ucieczlkę ominą: dlrwił i śmiał 
si‘ę. I to jalk A-nii-a<ł się wy buchowo, rozlew- 
ntie, (zaraźliwie...

Jetatfeiśmy (ustrojom patetycznym. Chodtzi- 
im-- ma ko-tiuirnach. Nie umiemy się śmiać 
aiawet satma z siebie, chociażby to tak łait- 
wo było. Za śmieah czyha sa.nikcja. Na 
ipiasefk rzucona — leży ofiiaira. Z twarzy 
znoikł grymas śmiechu".
„ iZa śmiech..— pisze „Dąpesza11 

o ustąpieniu prof. Kozłowskiego.

Nowy zarząd
OKR. WOJ. L. O. P. P.

Pod prtzeiWioidliińici^Aeim. wicewojewody 
ip. Wń/tfkowslkieigK> odlbyio się w KieiiGaiOh 
twfiŁne zgirioimiadizeiiiie diefleigalbólw LOPP ok«ri 
woj. Kieflteelkieigjo. Ze zldźoniegto. epmawo- 
zldainia z dzaatfeaSmidścii znmziądju ok'r. aa nok 
ulbdieigffy wymika, że ihowięfloszył on liczbę 
cztoofltów o 15%, dlokoniując pnzytem 
zmaiCzm ych pmac w dzoedlzanie footaiiciuwa i 
dbmomy (przeciwitoiniczo-igaizowej. Okręg 
•woj. LOPtP posiiadia. 13 szybowiców szikofl- 
myidh, a w nolktu ibietżąc yim mifrzyima samo­
lot motorowy, pnzetz co zfllkires szkolenia 
pillotów szytbMwicowyioh (notzsizeinzony zo- 
sibamie ma Ibty ltóitoiwame za samoifoithm. W 
pa^dizicnmilkm ulb. a*,  w sizikole szybowco­
wej PolicJlimo-Plinśczów otsaągniięfto rekord 
pofeki dlhiigości lotni w czasie 12 g. 6 mim. 
Po ipnzedwtiaiwicniiu pOiainiu pracy na rok 
.niaisrtęjpiny i po ożywianej dyskiuisji dtoko- 
inaibo wyboru mowego zatnządlu okręgiu 
,woj. LOPIP, w skład ikltókeigo wosizlli pp: 
Cz. GiralbloWiski. imisp. woj. PP. dyr. Kwie­
ciński, dyrr. Maizruir, imjr. Królikiewicz, iniż 
Zagirodiziki, dyr. Axrinltow(iicz. nndkom. Ra­
tajski, macz. KnzyiżamOwiskii i p. L-udwa- 
kowski. Ulaoias<tiy>trtiowainiic się nowego 
zairiządła oa^t/ąjDa <w a^jWfożłsizych drua,nb.
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„Hej bracia kto ptakiem przelecieć chce świat
Ten skrzydła Sokole od młodych ma lat”

W dmiiu 2 bm. w sali „Ogniska* * 1 w 
Dąbrowie G. odbyło się roczne wal­
ne zebranie Tów. giimin. „Sokół". Wy­
jątkowo w tyim roku licznie przybyli 
członkowie, by usłyszeć sprawozda­
nie ustępującego zarządu, -któremu 
kończy się 3-letnia kadencja oraz by 
wvbra<' nowy zarząd.

X „FRONTEM DoTlORZA". W niedzie­
lę dtaia 7 bm. umządaa gplnalnazjiuim żeń- 
-lk.be iim. E. Zaiwidizkiej w Dą|bnawiiie aititty- 
stycany wieozór, poświęcony pnopagamr 
cltaic morza i Ldigi morskiej i któon.jialnej 
pt. „Frantem dlo morza**. Nia bogaty i u- 
ntoetmmcaniy program złożą się tańcą dte-

1 klaimaicje eollawo i dhónafllme, pieśni kia., 
szrahdkie, iinscentataje omaiz żywy obraz, 
w którym uczetnice znlktatłu. wystąpią w 
aryigiiniaimne ppmiyślamydi Ikostjuimacłi. De­
koracja wykonalna przez artystę rofikar.A 
p. Wiaefeiwa PiUącikięgfo. Dochód praeiznia- 
ozony ma L. M. i K. i Związek zachodni. 
RnzedKawieiniie odbędzie nie iw sfiti Re­
sursy o godz. 18. Bilętty wciześniiej do ma 
bycia <w 'lokata gimiaiazjiutaiąw dbiiiu przed- 
stawienia pnzy kasie.
X KIEDY BĘDZIE ROZPOCZĘTA BU­
DOWA KOLEI SIEMOŃ — CZELADŹ? 
Spnaiwa zaipowiedlziamej budowy kolei ele­
ktrycznej Siemoń—Czetadfź, napotyka na 
llradłności, ponieważ Tow. „Tep“, posia­
dające zezwolenie władz i zatwierdzone 
pflany, nie przeprowadziło dotąd wykup- 
ma gmuntów. WłaśaiiCieŁe. zdaniom „Tepu“ 
żądają Wygórowamyeh Cen, a dloityicihcza- 
sowe pertraktacje nie dtopnowaidziły db 
powozumiemia. Wobec tego budowa roz­
poczętą zosląmie ze zunaoznem opóźnie­
niami, gdzieś iw połowie lata..
X ZAKOŃCZENIE KURSU DLA DRUŻ. 
RAT. PCK. Ostaitauio odbyło się rozdanie 
świadectw ® mlkończenia kursu dla uzłon- 
ków dtaiżya mat PCK pnzy Ikop. .^Satara'* 
w Czdladzi, Po królikiem przemówieniu 
Łnsp. pow. PCK Sroczyńskiego^ dłuższe 
przemówienie wygłosił do zrabnamycłi 
cztoników drużyn zaiwiiadowoa kop. ,Śa- 
tam*‘ p. inż. Gaibioin. zachęcając ieh db 
dalszej iwąpóljpriaey z PCK. Kurs ukoń­
czyło 24 osdby. 
sio byli pp.: dir. 
instr. Kotpnzyiwa, 
Cz. SroOzyńśkii.
jest p. Grzyb.

Po zagajeniu zebrania przez pre­
zesa gniazda p. J. Wmnńckieigo, na 
wniosek tegoż obecni uezcilli pamięć 
b. prezesa Juljusza Piotrowskiego 
jednominutową ciszą. Nia seiktrełarza 
powołano p. R. Lulbojańskiego, który 
odczytał protokół z ostaitniego wialne- 
go zebrania. Przyjęto bez żadnych 
poprawęk. Następnie w myśl uchwa­
ły i postanowienia rocztnęgo zebra; 
ae z ub. r. p. prezes J. Winnicki 

zwrócił się z przemówieniem do p. 
SŁ Frankiewicza, długoletniego skarb 
nika i członka założyciela, o dalsza 
procę dla „Sokoła1*,  życząc mu dłu­
gich lat życia i w imieniu gniazda, 
wręcza jąc dyplom, ręcznie wykona­
ny, członka honorowego gniazda. O- 
becni emituzjaBłyczMe rzęsistemi o- 
kładkami i oikrzylkasni „Niech żyje!“ 
okazali swe uznanie dla osolby jubila­
ta. obchodiząicego 30 lat pracy w jed­
nej ogranizaicji. Oby takich człon­
ków było jiaknajwięcej. Za cidhią i 
żmudną pracę, przez tylle laif w słutżi- 
bie sokolej w okresie zaborców, oku- 
pateji i w wolnej Polsce, gniazdo dało 
skromne podziękowanie, lecz szczere 
z serca płynące od wszystkich obec­
nych, a szczególnie od młodych, rwą- 
cych się do życia, biorąc należyty 
przykład wytrwania pod sztanda­
rem „Sokołia*".  Wzruszony do głębi 
jubilat, dzięfcował dmchmom i dru­
hom, życząc należytego rozwoju 
gniazda.

Po tej uroczystej chwili przystąpio­
no do sprawozdania ogólnego, z któ­
rego dowiedzieliśmy się o pracy ca- 

• ło rocznej w Sokole.
A wiec „Sokół” brał uidiziiał w świę­

tach 5 Majta, 15 sierpnia „Cudu niaid 
Wisłą**,  wych. fizycznego, licznie re­
prezentując gniazdo, z tych też oka­
zji urządzano pępisy lekkoatletyczne 
w których zdobyto kilka pierwszych 
miejsc i nagrodę — zegar 'marmuro­
wy. Brano udział w zlotach; Szarlej 
i Siemianowice. Dołożono dulżo pra­
cy w procach org. „Kongresu Eucha­
rystycznego*".  Udzał delegacji w pro­
cesja „Bożego Gjiała*",  warta honoro­
wa przy grobie Chrystusa, w uroczy­
stościach „Chrystusa - Króla*".

Wieczornica okręgowa t. zw. Ko­
ściuszkowska w dm. 8.XII uib. r. dlała 
należyty wyraz wewnętrznej pracy w 
gnieździe, Igdyż odbyte przed wie­
czernicą zawody girnn. okręgowe da­
ły w wyniku kilka dyplomów dla 
członków gniazda w Dąbrowie. Gniaz 
dio. chcąc zasilić kasę, urządziło kilka 
zabaw, które cieszyły się względnem 
.powodzeniem. Urządzono już w tym 
roku kilka pogadanek dlia członków 
gniazda, które wygłosił p. prezes J. 
W limmcfci. Następne sprawozdanie 
złożył j>. nacz. St. Knapik z t. zw. 
działu technicznego. Sprawozdanie 
opracowane było szczegółowo, nie 
pomijając nawet wyczynów „Sokoła**  
dąbrowskiego, w ibfegu dorocznym 
„Polon ji‘‘.

Doiwiedzieldlśmy się, oiż gniazdo li­
czy 180 członków wspierających 48, 
ćwiczących 81, młodzieiży 51 (stan z 
uib. roku). Czynnych sekcji jest czte­
ry: lekikoialtletyczna, gier aportowych, 
ping-pong, kolateka. Przy imiprezach 
lekkoatletycznych na terenie Zagłę­
bia „Sokół*"  Dąbrowski, stałe był re­
prezentowany.

W siatkówce żeńskiej i siatkówce 
oraz koszykówce męskiej, Gniazdo zo 
stało mistrzem okręgu.

Szczegółowe sprawozdanie kasowe 
odczytał jp. St. Fraihkiewicz. Między 
wieloma innemi wydatkami jest kwó 
ta 20 zł. na powodzian i 10 zl. na 
„dzwony1*.

Po odczytaniu protokółu komisji re­
wizyjnej wyłoniła się dyskusja nad 
sprawozdaniami zarządu, w wyniku 
której na wniosek p. mec. Z. Lisiewi- 
cza udzielono absolutorium ustępu­
jącemu zrzadowi.

xx

Ną Ifcz-Tio pytania w ąprawie poinuszoinoj 
pmzoz mąe „gwiatadlkiT odipowiatatamy, że 
gw,laizdlka oznąozą prezeąit, lotóry otirzymnje- 
my ną Boże Nąiroolzjanie. Otóż ciekawi je- 
9teómy. czy myśli floto już teraz o takion 
prezonefle ną gwiazdkę
X PRACA NIŻSZYCH FUNKCJONA- 
RJUSZóW PAŃSTWOWYCH W SOBO­
TY. Zatnząd główny Związku niższych 
fuinlk-ąjioinąirjuiszów ipąństlWtowych R. P. 
złorż.ył iw paiezydjum Radły minlstirów me- 
iinorjaił iw sprawie stasawiamia luichiwały Ra­
dły mimiątmów o slkmóeeniu lumzędawainiiia w 
roboty w ąbosninlku dio mraższydh fhimikojo- 
niatrjhmzów. Związek podlkireśllił, że fun- 
kcjomaa-jusze ndiżsi talk jaik w inne dlniie 
tygodnia 'również w eohiofly pmacroją po­
nad illiość godzin, pmzeiwiidlziainyrch aiar- 
miataiie ustawą, bez żadlntęglo sperejallinietgio 

>0 ymignodzendą.
X NA BIBLJOTEKĘ PARAFJALNĄ. 
Koło h. wytcihioiwaMk gimn. im. E. Pla­
ter <yr Sosmowcn ofiiiairoiwa®o 44 kstiążlki ma 
•nęcę ks. tan, Janlkomtsikicgo dffla. biWjote- 
iki panąfjallinej. Za drarr itian ,ks. kam. Jan- 
kowislkti za maisizetm pośredlnidtiwem składa 
semdoczine „Bó|g zapjla)ć“.

Przystąipionio do wybonu zarządu. 
Jednogłośnie przez aklamacje wybra 
no prezesa p. J. Winnickiego oraz w 
łajnem glosowaniu zostali wybroni: 
np.: J. Gadomska. Z. Glińska, St. Frań 
kiewicz, inż. T. Gadomski', St. Bielec­
ki, J. Wołowiec, L. Winikieil, L. Jusz­
czyk, R. Lubojańsfci, W. Ciemiński i 
niacz, gniazda St. Knapik.

Do sądu honorowego przez aklama­
cję s\rylbran<o pp. inż. St. Paszkowskie 
go, dr. M. Barlickiego i Wł. Grun­
walda. Komifiję rewizyjną jednoigło- 
śnie wybrano w itym składzie, jak ro-

ku .zeszłego: pp. inlż. M. Lachowski, 
mec. Z. Lisiewicz i Kaiz. Bielecki.

W wolnych wnioskach porusz,ano 
sprawę zlotu dzielnicowego w Kra­
kowie, ustalenia terminu pogadanek 
i doboru prelegentów.

Przed zakończeniem zebrania p. pre 
zes J. Wimnildki podziękował p. nar 
ozelnikowi za wytężoną procę i czas, 
jaki poiświętcia przy ćwiczeniach w 
gnieździć.

Odśpiewaniem hymnu sokolego za 
kończono obrady. Zebranie cechował 
nastrój poważny.

| LICZNE i ŁADNE NAGRODY |
przygotowujemy dla uczestników naszego !

KONKURSU ŚWIĄTECZNEGO |
Szczegóły w niedzielę!

Odczyty J. E. ks. biskupa Kubiny
Dziś w Stów, techników, jutro w Domu Katolickim
Wczoraj wskutek nieporozumienia 

podano w komunikacie o odczytach 
J. E. ks. biskupa Kubiny niewłaściwe 
terminy tych odczytów.

Komunikujemy zat em, że dziś o 
godz. 8 wieczorem odbędzie się od, 
czyt J. E, ks. biskupa w 1

techników w Sosnowcu przy ul. 5 Ma­
ja, natomiast jutro o godz. ? wiecz. 
w sali Domu katolickiego. Dzisiejszy 
odczyt odbędzie się za zaproszeniami, 
a na jutrzejszy należy się zaopatry- 

jdzie się od- wać w bilety wcześniej n ks. Junga 
lokalu Stow. albo w sekretarjacie parafjalnym.

KRONIKA ZAGŁĘBIA
KALENDARZYK

5
 U z 1 s w incen

Jutro Epifanji

Piątek

Teatr miejski w Sosnowcu
Dziś ipiątelk, dmiią 5 b.m. o godiz. 20Ą5 po 

cewaidh poiputamnyxjh od 25 gr. świetną ko- 
medlja muzyczną pż. „JIM i JILL**,  Przed- 
spnzedaż w ftamte p. GzecŁowelkiiego.

Sobota, dtaia 6 b.m. o godz. 20.15 — pre­
mjera — . JCSIĘŻNICZKA NA DRABŁNffi**  
w reżysenjli p. H. Zeliwąrowiazóiwn.y. ,

Dziś Wincentego 
jusza 

Wschód słońca 5 m. 13. 
Zachód „ 18 in. 22.

-

Kinoteatry w Zagłębiu 
dziś wyświetlają :

SOSNOWIEC
ZAGŁĘBIE: Niedokończona syinfonja. 
PAŁACE: ..Bal w Savoyu* ‘.
EDEN: „Malowana Zasłona*'.
CAS1N0: ^Szpieg w masce3*.  — „Sprytna 

dziewczyna*'.
DĄBROWA

ARS: „Katiusza".
BAJKA: Zemsta pana X i „Kea Maynard.

X NA ZJAZD ZWIĄZKU MIAST wyjeż­
dża ją w soboltę dio Warszawy z Sosimowca 
pip. pneiz. Kaiozfcow^ki, twioepreaydlenlt 
AflmStaedlt onaiz maldlni Bainańdki, Hatmani- 
kaowicz. Amigńieir i Ląjaeftwite

Z Dąbrowy wyjeżdża 'wtrcpnziyńonit p. 
TnzęMiimiicch.

WytkłaidioiWKiaimi ma kur- 
Fnemkiefl, inisitir. Maizniir, 
i nsłtfr. Gołyigioiwisiki, insp. 
KoimemidiajntPffn du uiżymy

Z UŚMIECHEM.

Muzyka w Sosnowcu 
Wisizysitikio nam w mieście najofcmtniąj dźwięczy, 
Gołębiainz gwicódrże z dachu ja/k ze sceny, 
Połetm maszyna słabe nerwy męazy. 
Rano aaś buidizi ostiry wnzaHk syreny.
Pnzefo taik łęsikmc 'Iiwdiziom dlo hairmoniji: 
..Niedolooóczonej^ emalkuiją „symfaniji".
Nie, nie, doiptraiwidy, to nie jesrt: reklama, 
Ona mie imiieśói się w wierszy obrębaĄ 
Ale iistotoie jest to praiwda sama,
Że ftilltai prześliczny j*e»t  w kinie „Zagłębia* 1 
Gała wdldówinia jeist dtoiwmie stzczęśfliwa. 
Gdy cud meflodiji Szuberta odżywa.
A juitiro Bmotwiu jest hirttanja inną. 
Inny zmów koncert będzńe nas izadrw yca^ 
Opic/ka aźkoLna infleusrtainniie czynna 
Urządza, koncert w gimnatzjum Staeczioa. 
Że na koflionije fletane idą stądl fmndlusze, 
Przeto wy wszyscy i ja też iść muszę.

Ko—Stek.

Przypominamy o koncercie
NA KOLONJE LETNIE.

Ptiizypamimaimy w^zysrtlk «m
iniuizyika i przyjialCudlom imCodlaŁeży, że ja- 
Itao o gcidłz. 8 wiecz. eJtanamaettn. kół opieflri 
pnzy igiiminflizjuini im. E. POlarteir i St. Sta- 
sizńm w aufli teigto*  grómmizjiuini odlbiędlzie enę 
komcent uci kotarę lietinde.

Komiceint ma zaipciwmniotne (poiwodizeoie, 
stW bowiem tlęcłlzie m wy®olkim po®io- 
mie aiKtystryiciznyim. Udlziiaft iw iniim bdomą 
tja<k wybirtfoie siły airityisrtyciane. jaik .p. Ire­
na Stmdkowsika - Fairyaiszewiska (śpiew), 
prof. WŁ Markicwiczówm (fontapiaBi), 
prof. Kotlik (nikioimipamjam^n/t 1). Zaznacza­
my, źle wyisitąpi TÓWiicż międlzy iintn^etmfl 
mioże poffBlz pierwszy inia tanenie Zaigftęlbia 
^iefcawy ims^iriuimenit, miiłamiowicie obój, ma 
któyyim) girać będizie p. W. S-miyik. Merty 
są dio omabyiaiia w sfkłaidlzie p. Wł. Czubów 
slkięgo. Nia dwie podiziniy przed! kamceir- 
tem miaibyó je będizie mozinia pnzy weijścdiu.

——xx-----
X KONCERT W HUCIE „MUjOWICR4. 
Koło kjulitoriailino - towatraydkiie pracowim- 
ków uunysiłowyc-h finmy „Modrzejów - 
Hiaioltłkie" w Sosnowcu uiriządlza w dniu 6 
bm. (soboiiia) w kasyn-a hluity „Milo- 
wice‘‘ w Sosmowicu kcfnoerrlt^ w krtkrym 
przyjmą udiział: p. pmof. J. Otmer — 
slkmzypcie, akeimp. p. A. Głoweidka*.  p. E. 
Zuim - Bfuschówa — sppmain, p. A. Ko- 
ziołlkówinia — forrtepiam, p. H. Sajdak — 
bas, akomip. p. Sajdaków#, oraz cihór Ko­
ła pod batutą p. priof. Cichonia, pnzy 
akomp. p. Crohoniiowej. Wstęp dta człon­
ków Koła i ich rodrzin zł. 1. d/I«a gości zł. 
1.50. 25 piroc. ozy^tięgo zyiskni pnzeamaezw 
siię na L. M. i K. Poioząliek o godz. 19.

WIELKI WYBÓR
KRAWATÓW

o-rae galami tar j i męskiej polec®: 155?
Magazyn Galanteryjny
Jan Misiórski

Będzin, ul. Kołłątaja 30. Tel. 99,

X SKARGI. Czy.tełnicy niasii sikairóą siię 
na ndeporządlkii w koniiuinfkatcj i aiultobuso- 
wej raa łiinji Sosnowiec — Niemce, gdzie 
jafkoiby aiurtoibtaBy kinrsiują mie ipodlug wy- 
znacaotniegio moizikładiii jaiżdly, jaik rówmieś 
zabierają imaidimiienną il-otsć loisiób, co może 
.spowiodiotwać fartiałlne mialsrtępstiwia. Jeżeli 
isltiotóntiie talk siię dzieje, tlo sądizió miatteży, iż 
właściciel atuitiobusćm' tnięparządki te uwi­
nie, zwłaisizdza, że włatdze awinaicają obPic*-  
ntie mw/aigę mia wszeflUoie mied'cikłaciniości w 
kennminikiacji autobusowej i wnajzne poiwrta- 
nzainia eię sikairg. iwyiciągiają z 'tego odipo- 
wiedtnie komseikwieinicjei, dk> odełbinamia kon> 
ee&ji włącznie.
X ŚWIETLICA W NIWCE. Dnia m«ir- 
cia rb. świefflliicia mi,wędka dała w s-zkółc 
poWiStz. pfroedtertaiwiiieftiie aanartiorskie. Na 
wyróżnieni!e w pnzedictf/nwjemiin zasługują: 
Jęclinzejozfllk I., PlicicimsBoi S., Pałlk-a S„ 
SzawiOzyflcówma J.. SzyimiGzytkówima J., Ho- 
rzeflia Stałam, Gdla/kównia Ka*z..  Pałka S.._ 
Pacia S., Wójcikówinia Z.. Sizfldarzyłk A. 
Przedsitawienie wyirciżyserowaiH przodow­
nicy świetflffc miiiwodkicth. Na wyróżnienie 
tialkiże zaisłuiźyłia sobie OrikiieisHwa maindiołi- 
nfetów pod baltiurtą p. St.. Horami. Pinbfltrcz- 
nosć darzyła hnozn-eimi dkflats/kami mło­
dych aimaitarów.
X WYWIADÓWKA w szfkol-e !nzeniieśflini-
czoprzomysłowolj w .Sosnowcu aa olktnes 
tirzeci odlbędizie się tw mttadlzieillę dlnia ? 
bim. o godiz. 10.50. Obieiciniofić rodziców a 
szczególniej crfoimków zairządKi Koła opie 
W ntazbędlna
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Dziś
ostatni dzień

. nadirihodizącą niedzielę odbędą 
w calem Zagłębiu wielkie mani- 

estacje, tnia (których społeczeństwo 
,!°lskie energicznie zaprotestuje prze 
'■'wko bezprawnemu zarządzeniu 
"yadz niemieckich w sprawie pozba- 
^•enia prawa publiczności jedynego 
Sln>nazjum polskiego na terenie Rze- 
'zy w Bytomiu. i

Jednocześnie zostaną uchwalone 
Rezolucje, piętnujące postępowanie 
''■adz niemieckich wobec ludności 
Niskiej w Niemczech i domagające 
jN niezwłocznego cofnięcia krzyw- 
~®*łcego  zarządzenia w sprawie po- 
7* awiemiia prawa publiczności wspom 
""wnego gimnazjum, 
idnainifesfaleje te w miastiarfh Zagłę- 
r>1® odbędą się według .następującego 
f^Kpramu:

cdaj znaleziono przypadkowo zwło­
ki młodej krawcowej w Czarnej 
Przemazy.

Matka, na wieść o śmierci córki, je­
dynej swej żywicelki popadła w wiel 
ką rozpacz. | f

Ppliicja stanęła obecnie wobec za­
gadki. czy Sadowska popełniła samo­
bójstwo, czy też uległa jakiemuś tra­
gicznemu wypadkowi

Prowadzone w tej ąprawie dodho- 
dżemie .prawdopodobnie wyjaśni te 
tajemnicę.

Sadowska miała narzeczonego, z 
którym, podobno ostatnio żyła w 
niezbyt dobrych stosunkach, ponie­
waż miał on jakoby porzucić ją.

Być może, że pod wpływem tego 
zawodu, Sadowska ipopełniła samotbój 
atwo, rzucając się w mirty Czamąi 
Przeoiiszy

W SOSNOWCU.
O godz. 11 Tano w sali kina Pala.ee 

**«będzie się publiczne zebranie, na 
T*tórem  przemówienie wygłosi dyr. 
"^dwos. poeaem uchwalona zostanie 
odpowiednia rezolucja.

W jrodz.inacih przedpołuidniiawych 
‘jd.będzie się zbiórka uliczna, a o go- 
dzanie 5 popoł. w restauracji ,.drja‘‘ 
fSarna kawa z atrakcjami. Wstęn 
yzniie z ipodwieezoirkiemi, tylko 2.50 
**• od osoby. i

Wpłyiw ze zbiórki i czaimej kawy 
y ^zeznać zotno na rzecz polskiego 
^'iąziku zachodniego. 

p O’oby. (które w^zmą udział w zbiór 
która się odllledizie w niedzielę, ze 

°wą przybyć dizie do lokalu stairo- 
’wa girodzkiięglo w Sosnoweu o godz. 
.. «n. 30. celem omówienia organiza- 

zbiórki.
W BĘDZINIE.

(O. godz. 11 rano, w sali kina Świa- 
Y*id  odbędzie się zebranie prote- 
'tacyjjne. ma (którem przemówienie 
'''Mgłosi deleigait okręgu śląskiego PZZ. 
a. (po uchwaleniu rezolucji ulicami 
hiaKte przejdzie /pochód mianifesta- 
yjny, z udziałem wszystkich miejeco 

jNch ortgainizaicyj i gpołeazeńritwa. 
Jńórika uliczna odbywać sic będizie 
o*z«d  południem.

W CZELADZI.
i }V dniach od 1 do 7 b.m. w Czelła- 

tirwa Tydzień obrony kresów za- 
hodbich, organizowany przez Z.wia- 

ziem zaitSiodnidh. W dniiu 7 b.m. 
jdjoędzie się zbiórka ni szkolnictwo 
pdskję zagranicą, przyczem szcizeigó- 
sijv*> omawiana będizie sprawa pol- 
^’ógo gimnazjum w Bytomiu.

l.-Y  tym celu o godiz. 10 ramo w sali 
fMa Czary odfoędizie się wiec, na któ- 
?91n ipo przemówieniach uchwalona 
(etanie rezollucja protestująca prze- 
''""ko decyzji władz niemiectkich. od­

mawiających jedynej średniej szko- 
e‘PoiMkiej w Niemczech praw.

Na wiec ten winni przybyć wszy- 
| L ażeby dać wyraz łączności z Po- 
■ i na granicą i udzielić w ten, spo 

moralnego poparcia w wailce o 
knowanie polskości.

W DĄBROWIE.
. sobotę, w godzinach wieczoiro- 

jeździć (będzie ipo ulicach mia- 
j?*.  odpowiednio udekorowane i o. 
v ^Bone auto, na którem będą uinie- 
(.^one różne hasła i wezwania, doty- 

bolesnej sprawy gimnazjum 
^h^letgo w Bytomiu.

ni|edizielę, po nabożeńslłwie. o 
'hca' rano, manifestacyjny po-
^.ód uda się przed pomnik Kościusz­
ki’ gdteie krótkie przemówienie wy- 

P- Bcrbecki. poczerń w sali kina 
l>P z® odbędzie się protestacyjne ze- 
^nie na Iktórem przemawiać bę- 

GABINET kosmetyczny 
„URODA” 
Władysławy Wnukowej 

SOSNOWIEC, 3-GO MAJA 15. 
VsZelkie zabiegi wchodzące

W ZAKRES WSPÓŁCZESNEJ 
. KOSMETYKI
L^RADY BEZPŁATNIE.

braci z za kordonu
dizie delegat okręgu P. Z. Z. a następ­
nie udiiwaJlana zoriiamie rezolucja.

W Dąbrowie również urządlzona 
będzie zbiórka ulliczna.

W INNYCH OŚRODKACH.
Prócz wymienionych miast, zebra­

nia protestacyjne odbędą się w nie­
dzielę we 'wszystkich większych miej 
scowośaiach ipotwiatta. Będzińskiego.

Zebranie protestacyjne młodzieży
kiaich pofekiich. Mówca zalkońidzył swe 
przemówienie okrzykiem: „MłodŁież 
polska niech żyje'1! •

W 'zakończeniu liicizinlie zebrana 
młodzież uchwaliła rezolucję w któ 
rej uczestnicy zebrania wytralżlają 
swe oburzenie ma postępoiwanie władz 
niemieckich i ślubują młodzieży za 
kordonem, że będą budzili w społe­
czeństwie świadomość doniosłości ist­
nienia polskiej placówki oświatowe 
na Śląsku niemieckim.

Zigodintie z zapowiedzią wczoraj o 
godzinie 5 popoł. w sali gimnazjum 
im. E. Plater odbyoł się zebranie prote 
stacyjne młodzieży wszystkich szkół 
średnich w Sosnowcu w związku . z 
nie.przyznaniem gimnazjum polskie­
mu w Bytomiu praw publiczności.

Na zebraniu przemawiali: dyr. Ma 
zuir o kolanjacli dzieci polskich z za­
granicy, nacz. Nawrocki, p. Polew- 
kówna, Fiszeli i dyr. Ledwos w imie­
niu komisji międzysżkołnej o stosun

Przy GRYPIE stosuje się CHININĘ!

Pigułki x chininą w proazku powleczone cukrem,
przyjemne w użyciu i rozpuzzczalne w żołądku. Do nabycia w każdej aptece 
1587 Zarejeatrowane w M. S. W. pod Nr. 1492

«ą

Sytuacja na rynku pracy 
w Zagłębiu Dąbrowskiem

pozostało chwilowo bez pracy 94 ro- 
botailków.

UNIERUCHOMIENIE FABRYKI 
OLKUSZ.

Fabryka „Olkusz" w Olkuszu bę­
dzie nieczynna, spowodu (konieczności 
przeprowadzenia remontu, w okresie 
od dnia 17 bjm. do 4 maja. Spośród 
pomad 1000 robotników zatrudnio­
nych w fabryce, około 200 będzie za­
jętych przy remoncie, pozostali zaś 
będą bez pracy.

O ZAWARCIE UMOWY.
. Dzisiaj odbędize się w Inspektora­

cie pracy w Sosnowcu konferencja w 
sprawie unormowania warunków pma 

i płacy oraz zawarcie umowy w 
przemyśle budowlanym.

UfiRYKA CE£M.-FARM.-,AP.KOVU4ŁSKJ* WĄRSZA^A

W ulb. tygodniu zanotowano nastę­
pujące zmiany w stamie zatrudnienia 
w zakładach przemysłowych w Za­
głębiu Dąbrowskiem:

Z dniem 1 b.m. gwarectwo hr. Re­
nard wysłało na trzymiesięczny uir- 
lop tamusowy 343 robotników, poza- 
tem robotnicy ci korzystać będą rów 
nież z dwutygodniowego urlopu -płat­
nego.

Tow. Saturn zwolniło na urlop tiur 
nusowy 170 robotników z (kopalni 
..Mars , pmzyiozem 18 z nich znalazło 
pracę w kamieniołomach.

Tow. ,.Saturn‘‘ przyjęło do cemen­
towni w Wojkowicach Komornych 
27 robo+nilków: łącznie cementownia 
zatrudnia 121 ludzi.

Zakłady Hulczyńsfeiego w Sosnow 
cu przyjęły do pracy 20 robdiników. 
łącznie fabryka zatrudnia 852 robot­
ników.
UNIERUCHOMIENIE SZKLARNI.
W ub. miesiącu została unierucho­

miona ma Okres kilku tygodni sipowo- 
du braku zamówień 'hiuta szklana w 
Strzemieszycach. Huta ma być urucho 
miana spowratem z dniem 25 b.m. 
W związku z zatrzymaniem huty

Tajemnicza śmierć młodej krawcowej
Samobójstwo czy nieszczęśliwy wypadek?

W ub. środę przechodnie, przecho­
dzący przez most na Czarnej Przem- 
szy przy ulicy 1 Maja w Sosnowcu 
zauważyli na powierzchni wody 
zwłoki jakiejś młodej kobiety, ubra­
nej dość dostatnio.

Zwłoki wyciągnięto na brzeg i za­
wiadomiono o wyipadiku policję. 
Zwłoki kobiety znajdowały się w 
częściowym rozkładzie, co wskazy­
wało na to, że znajdowały się one 
dość dłingio w wodzie.

Po, dókoniani-u oględzin zwłok, prze 
wieziono do kostnicy, policja zaś za­
jęła się zidentyfikowaniem ich.

Jaik .się okazało były to zwłoki 25- 
letniej Stanisławy Sadowskiej, miesz­
kanki Sosnowca (Legjonów 27).

Sadowska zamieszkiwała wspólnie 
ze ewą matką, wdową. Zajmowała 
sir ona krawiectwem i szyja prze­

ważnie w prywatnych domach. W 
związku, ze swą pracą Sadowska po 
kilka dni nie była w domu.

Ostatnio Sadowska wyszła z domu 
przed miesiącem, dnia 4 marca. Gdy 
przez kilka dni nie wracała do domu, 
matka jej nie dziwiła się temu wcale, 
bowiem sądziła, że córka szyje w do­
mu u jednej ze stałych klientek.

Gdy jednak nieobecność Sadow­
skiej przedłużała się, matka jej po­
częła się niepokoić i udała się do mie­
szkania jednej z (pań, u której miała 
szyć córka, aby zapytać ją o nią.

. Dowiedziawszy się, że córka wcale 
nie była tam w ostatnich dniach Sa­
dowska udała się do II komisarjatu 
policji zawiadamiając o tajemniczem 
zniknięciu córki.

Wszczęte przez policję poszukawa- 
nia nie dały wyjniOeów i dopiero one-

Z Uwagi nia znaczenie sprawy. spo 
łeczeń^two polskie powinno wziąć 
masowo udział w zebraniach protestu 
cyjnych, celem wyfcaizania silnej wię­
zi, łączajcej mas z Polakami, znajdu­
jącymi się za kordonem niemieckim 
i udowodnienia. że naród pofekii nie 
zaniesie krzywdzona swych braci i nie 
pozwoli ich gnębić.

Kupon na kwiecień 1935
Imię i Nazwisko • • • • « .

Adres
Gazetę otrzymuję przez ••••--
Prenumeratę za kwiecień niżefłem
Załączam 20 gr. >a koszty manipulacyjna I

Obniżenie taryfy pocztowej
ZA LISTY MIEJSCOWE.

Rozpomzą/łzemicto nwiristna porat i fWfe*  
grafów z d/nia 23 gtyozmia' db. została ofciiM- 
żtonia taryfa pociztawia za Jtósty miejscowe 
i karntfkii miejscoiwe z zawiiadfomienncumd o 
plaltiniośai iweMi, wezwiamiaiini dio zaipłWy 
bdetżąicycih i ziaflegifycih oalteżmości, upoan- 
nieniioimii o zaipłia/bę, a milanowracie za Iiisty; 
dio 20 girom ów ma 10 gmoszy. pomad 20 grat 
mów ima 20 groszy; zaś za hairftiki na 5 gm.

Listy tialkie muszą Ibryć nadlanie w starme 
ortiwfiirtyim oiraiz mogą zraiwńietrflć wyłątcjznie 
iniemetywioiwainie za/wiadołmiienia o wy- 
imV'amze sOcładetk, wezwania (Tluib nalkazy 
płatind cizie z ewemifnuaftuffi© dlofflącraornemii do 
nicŁ blłamlkielflaimd PKO, n» k/fórycŁ mogą 
ibyć zaimiesizctziOfnie kwodfy ■wpijane odmęca 
mie Uluib ^posolbieim me^bamńicwnylm. Za ni*  
mjortJywowainte zawiiadłomiemia młwłażrać mflilb- 
ży aawioidkxm/yeinae‘ o iwymiiamze słkiłiadek. «’ 
więc podlająioe podHaiwę iwyjmdeinu, ctzas 
za k‘itóiry go iwsikiuiteczniioftuoi, orać termie 
zsupfeity wytmiCnionyclh tslkłiaidieflc.

Rówindeż wspomniiame fkianrfki mogą byó 
iwypdSnioime odiręczmrie II it> sposobmi me*  
Hhamd^zinyc.h z odinęezniie diopfoatnią fcwtottą 
i dlaltą ipiMhoścj.

—4—xx-----
X ŚWIETLICA W BOBRKU. W .niie. 
dteŃeftę dimiia. 7 RM. o godiz. 3.30 ipopoł. -odr. 
będizie się wafltate roczmie zeibnainie człon­
ków świc-Micy w Bohrlkiu w lofloafiiu włar 
snym, na które (zaprasza srwydh członków 
zja.nząd. Pnosi tiełż o popalcie proedkt-siwie­
nia w sobotę 6 bm. w szkole powszechnej 
w Niwoe. z Móneigo oafflkoiwBy dlochód 
przeznacza się mia ogtnodsjemiie szkoły. Ce­
ny miejsc od 60 do 20 gir. Początek o g.
7.30 wieczorom.
X PRZEDSTAWIENIE iNA SATURNIE. 
W naddbodtaąiGą ■ndedizielDę o godiz. 19 w1 
siaflti k/lhibu ma Saituiinnie sekcja sceniczna 
OMP w Czejiadiza wystaiwia wielką rewję 

-t. „Gdy szampam pieni sdę i śtrzdla“. Mu 
zyka, sśfpiieiw, hmimor.

I
I

RESTAURACJA

„B A R“ 
dąbrowa, 

ulica Sobieskiego 12.

Pala.ee


..KURJER ZACHODNI'* jpiląffek 5 kwietnia 1935 roKn. Nr. «.

Rejonowy zlot świetlic
W ZĄBKOWICACH.

W Domni Jtndloiwtym w Ząbkowicach od- 
.blył się złołt' śwriietjiic sejmifkowyicih. Na zlot 
zjecha/hi się członkowie az śaiu świetlic, a 
mianowicie: z Wygiełzowia, Antoniowa., 
Sikorki, Ujejscia, Trzdbiesłaiwic i MaiKno- 
twic. wfliczbie około 500 osób. Po nabożeń­
stwie odbyły' się .popisy wszystkich świe­
tlic. Otwarcia zloltu dokonał prof. Nytlko.

Otolicemfolściowe defctalmacje inidlyiwii- 
dluuóne i zespołowe. piękne regjonailme 
tańce i piosenki, inscenizaiąje, przemówie­
nia, odczyty, giry towanzyóklie, popisy chó­
rów maęidteyświetlioowych złożyły się na 
Oałość zlotu sąsiedzkiego.

Zlot miał ma celu pogłębienie pracy 
tmltaiiailno - oświatowej nr ośrodkach 
wiejskich grmśny Wojkowice Kośeiedtae.

Przykre wtmrżonie zrobiło tytko to, że 
m zlocie brąik było tych, którym rozwój 
prac społeczno-oświaitowydh najwięcej 
powńmden leżeć ma sercu. Z iwielkiem u- 
znainiem) odtaoszą się śwtótBiiozainie do im 
dtoukitona oświatowego prof. Nytfki, który 
s«toją obecnością -zaszczycił zfflort i tą duo- 
gą dtzięktują mu za seirdleozne przemówie- 
mtie ima. zlocie, w którem dioda® im otuchy 
do dlafezej pracy i za. opiekę nad śiwidtK- 
catmh

Przedwczesny wybuch kapiszonu
PRZYCZYNĄ WYPADKU.

Onegdaj podczas pracy w jednym z 
biedia-sizybów ma Dęjbowej Gón?.e w So- 
enjowcu wydarzył sdę nletsizK®ę$iwy wy­
padek, wskutek nie^miejętinego obciho- 
dlzemia sdę z materj aftom wylbłuchoiwym.

Miiamowiiici-e 50-l»e<tind Józef Karoliński- 
ssaim iesizkiaiy w Niwce, zakta<taj.ąc nde- 
uimiejętinie kapiszomt, sipowodowa.! przed- 
wctzesm.y wyltrcsdh. Wsknutck eksplozji Ka­
miński dozm-ał bc^esinego olk>ai!eczenia bwa­
lizy. oczni i rąk.

Ofiarę własnej inacO^tmżiNoóai pnzewde- 
róomo mia knuriację db sszpitewla.

-------XX-------
Fatalny upadek chłopca

PODCZAS ZABAWY.
Onegdaj ma podwónziu szkoły powszech­

nej przy ni. Nowej w Sosnowcu ba/wihi 
się gnomiadla dfzdeci.

W peiwinej ehwiltt jeden z chłopców, 
12-lełiini Henryk Trzmieli (Aleja 25) bieg­
nąc, potłknął się i mpadil Hak faiba&ntie, źe 
złamał nogę.

CWopca, po ndzielfcrsi/n mm pomocy- 
p:'zewieziono na kurację do doimu-

*---- XX------
X PRZEDSTAWIENIE RODZINY WOJ­
SKOWEJ. W niiedzieftę dnia 7 bm. o g.
19 odbędzie się w safli Towarzystwa db- 
broczytnimości na górze Zaimkowej przed- 
dtawiieniie a-nuait orskie urządzone s/tonairniem 
•Sekcji oświatowej Rodziny ■wiojslkowej 
25 pja. 1. w Będzinie. Na program p®zed- 
itaiwieniia złoży się odegramie diwócih we- 
ołych utworów scemieznych pt. „Stiryjcie 
Fons<io“ i „Zrękowiimy u Dnuizigaiy". Do­
chód z przedfetiaiw nenia przeizn-aiczony n<a 
cteie kmalt.-c^wiaJt. Ceny miejsc od 1 zł. do
20 girosizy. Ze wzgflędu na godny popar­
cia col, ona,z watory przed®;siwienia nale­
ży spodziewać sdę licznego .udziału pru- 
Hicznoścd.
IX DZIECI NA POPISIE TANECZNYM. 
Zt'!; /m w ,n iedizidlę o godz. 11 mano wszy- 
yiikn-e dzieci spotkają się na „Czm odziej- 
dkiej Baóni“ w -kinie Paftaice wystawianej 
pnzez klasę tańca arctryisityczinetgo szkoły 
aniuzycznej. Nader cieikta'wy pirogiranii, «w 
którym między in.neimi ujinzy/my piękny 
db/naiz ,.W grocie króta gór4 * * 7 * * *’ na tto nie- 
śmiortcCin-ej miazyki Gniega — iwinden. za­
chęcić wszystkich uodaiiców. pinaignącydh 
dla siwych pociech miłych wrażeń i we- 
siołeij zjaibaiwy. Pozostałe bitoty do n^lby- 
cia w sklepie p. Czachowskiego w So- 
snowciu. uh 5 Maja.
X ZE ZW. PODOFICERÓW REZ. KOLA 
SOSNOWIEC-ŚRODULA. Dnia 7 bm 
> god'z. 10 rano odbędzie się zdb ranie 
miesięczne Kota w saui szkoły powszedh- 
nej mir. 22 na Środuili, uli. Okuzei 46. Ze 
(wzgtlędiu na ważność spraw obecność 
członków obowiązkowa. Zarząd Koba iza- 
wwadaimia, że zbiórki PW, które dotych­
czas odbywały się w miedizieAe, od dania 1 
bm. odby wać się będą w sdboty od godz.

Kino „ORZEŁ“: Przeor Kordecki — o-
ibiońca Częstochowy.
X POŚWIĘCENIE SZTANDARU. W dn.
7 tłum. sżkiotŁa powsz. żeńdka <nir. 2 iw Ol­
kuszu obchodzą ć będzie iMrocizysiiość po» 
święcenia sztialnidairni szkcCinegoi.
X ZJAZD KOLEŻEŃSKI. Jak jiuiż dono- 
eliCiiśimy poflerótce, w dniaicfc 5 d 4 miaja hb. 
odłbęrdżie się w OillkiustZu pienwisiziy ogó&ny 
zjaizid k-ohieiżeńAii wyahawaimeik i wycho- 
wianków gimimazjów olkuskich. Koimiteit 
ustiatlił już pnoiginawi zjaizdlu, który obeif 
inuuje: 5 maja — unwzyisitą mszę św., u- 
dlzial w uirłoozyistośeiaah 5 Maja i złoże* 
nie wdęńfca ima pycie Nieznamego ŻołuiO’ 
mza>, otlwiaincie izjaizdlu., akaidemję i bainkleft 
;w dniu, 4 imiajiai — mszę żałobną za pole­
głych i zmarłych ipnofesorów i wyethowamr 
ków, złożenie wieńców oa emenlt®n®arf>» 
dbkady i bał. Komitet zwiraca się z ptłols- 
bą dlo wazyslilki^h b. wyethowarników o (po 
dalnii-e swyieh aidreisów mia męcę p. Sajbi-nry 
Stiainisłzewelkiej iW OSkiusziu (5 Maja 29) bn/U 
p. Zyigpniuinlta Żfiławskiego w Wairtszawie 
(Witoza 50 m. 7).
X WYKŁADY DLA INTELIGENCJL 
dnu 5 hm. tj. dzisiaj o g<od'a 7 wicoz. «* 
sallli kina „Uciieaha" w OQku®zu zositetnii'0 
wygłoszony odczyt pt „Zadania iinitieAugc^ 
cji katolidkiej w Pioflisce*’ jprtz^z L- 
ściszęwislkiego. Wykłady te zmailaiztły 'wi^. 
ikie iuizni3»niie wśród iinUdligiemicji dliknuskneJ 
i cif-iszą sdę -Coraz większą f rekweDOj ą.
X Z ŻYCIA SPÓŁDZIELNI W SŁAW­
KOWIE. Pod pnzeiwiodini«ltwe«ni kiere^u1 
ka talkiofly powsz. p. Kopczyńskiego. 
było się onf gdiaj zehir*nii»' członków spó* 
dzidlind gpceyiwiców w Sla.\vkonviie (ol-‘ 
nych okfcfe 200 osób), .na którem m. * 
zmicmionio bnzunienie art. 12 i wybnaioo 
członków- Rady niadtzorezoj: ipp. Kopazy-" 
skiego. F. Mafcoiw skiego i A. Szwnzaka- 
X KRADZIEŻ ROWERU. W <łn; 5 ta”’ 
wieozorom zestal skmadeiiony z sieni 
wer ima szkodę Stefana Wójcickiego w O 
kusizni (WoUbnomdka 4).

Z MIECHOWSKIEGO
X WIEJSKA BABKA. W MaseŁonrie, Pfl1, 
łwiainowicć zananiła pai^ porodtzie mdejs^ 
wa miesżkamika Roztalja Fnndtamenit. vf«^' 
tej niefachowej pomocy. wlzirAonej 
.wiejską babkę, z kitórydh pomocy, 
ty, dość często konzyistla luidlność powta^ 
Mietehioiwskiógo. .
X CZERWONY KUR. Chociaż <Ł> 
lupałów jeszcze daleko, w pow. Miiwhó^ 
skim zaczyniają się mtwowe .pożary. ” 
statindeh dwóch dmkł.h pastwą ognia 1^, 
dly: zaibudiowiuriia goąpodaroze wraz z 
weinltaiiizem i paszą Stiainisława 
Słaboszoiuie; atodudy zo abożum 
sliawa Piekairczyka i Fnainc. Bomczęr®^ 
JamowiCiaioh; dłużą szopa <ło 
gły w Ibrkzuzowiicoiih i stodoła o"*r ■ 

uiairzędiziiaani nofltnaczeimi Józefa- .r31 
nr Naaieałiiawieach

6—9 wieczorem w szkóle powszechnej 
nr. 22 ma Środufti.
X ZWIĄZEK MŁODZ. PRAC. „JED 
NOŚĆ*  W SOSNOWCU zawiadiamia' 
swych czllontków. że w miied^eflę dinia 7 
bm. o godiz. 4 popo-ł. w pibrfwstaym termi­
nie i o 430 w dinugim odbędzie M

sięczne zdbranie. Uprasza siię o pumki-u-ail- 
ne i li-Gzme przybycie.
X ZNACZNA KRADZIEŻ. Z mieszkainia
Józefa Mkliki w Będzinie (Kiośtciu-sizki 4)

okradziono oneigd-aj gardo noibę, budliznę, 
nadjoapainart. oraz różne rzeicay, łąoznej 
wairttłośdi 1200 zł.

Jak pracują harcerze na Saturnie
Walne zebranie Koła

W dniu 1 bm. w sali biibljotecznej 
Klubu urzędmilków Towarzysliwa gór­
niczo - przemysłowego ,-Sahim“ od­
było się osódne walne zebranie Koła 
ipirzyjaciół harcerstwa na Saturnie, 
lidzie są trzy drożyny: żeńska, męska 
i stanszo-łnarcerska.

Zebranie zagaił, a następnie prze­
wodniczył prezes Koła przyjaciół har 
cersfwa p. Bolesław Jankowski, se­
kretarzował p. Władysław Przewoź- 
niczeik. Po sprawozdaniu ogólnem i 
kasowem zarządu Koła oraz odtezyta- 
niiu protokółu komisji rewizyjnej 
przez p. M. Bnjalslką, sprawozdania 
zdawali: druth drożynowy podli. Wło­
dzimierz Kuciński z V drożyny mę­
skiej, w zastęipetwie drużynowej dr. 
Rykaczówna z I-ej 24 drożyny żeń­
skiej, a z drożyny starszo - harcer­
skiej. w zastępstwie diTOżynowej diha 
sław Czarnomski, który też uzupeł­
nił dwa poprzednie sprawozdania 
swoimi fachowymi uwaigiami i spo­
strzeżeniami. Opinje o drożynach 
wypowiedzieli: opiekun dh. Jan Wie­
czorek i opiekunka dha Zoifja Banasz- 
kiewiozowa. Ze sprawozdań widać, że 
w drol-ynacfh praca była dość inten­
sywna i zrobiono sporo, a jeżeli pod­
niesienie drożyn na wyższy poziom 
w roku 1934 nie zostało zrealizowane, 
to wina w tem nie kierownictwa, lecz 
niesprzyjających warunków. Od cza­
su bowiem zorganizowania osobnych 
drużyn harcerskich .przy szkołach po­
wszechnych -f— drużyny saturnowskie 
nie mają skąd czerpać świeżego ma­
teriału, a inni chłopcy i dzaewczętr 
skąpo zgłaszają się do drużyn i— stąd 
też pochodzi mały stan liczebny dru­
żyn.

Od 9 do 30 liipoa 1954 r. V drożyna 
męska była na obozie w Sopotni 
Wielkiej, obóz ten prowadził bardzo 
porządnie drużynowy droh Antoni 
Trzajski, to też obóz V drużyny satur- 
nowsikiej został zakwalifikowany 
przez władze harcerskie jalko dobry.

ŻYC1E GOSPODARCZE
Spadek obrotu towarowego polsko-francuskiego

Obrót ibowaroiwy poii^kio - frametuski 
zmniejsza się etale, wyikazując tcoraiz 
siitlmiiejszą tendencję zniil ? kotwią. Na 
zntiiżkę tę wzywają ograniczenia kom 
tymigiemitowe, zawroisowainie przez oibie 
siirony. Ogłoszone ostiałnio przez 
Francję dane statysłyTczne wykaziują. 
że w ciągu stycznia r.'b. zmniejszyła 
siię wartość imiportin towarów ipol- 
skfcih dio Francja, jalk i eksportu to­
warów frainciuiskicli dio Polefci, w po­
równaniu. ze styczniem 1954 r.

Eksport frajneuski do Poilslki odoffMr- 
żyl się więcej, niiż o połowę w stycz­
niu ri., w (porównaniu z tym sarmyim 
imicsiąioerai t. uib. i wynosił 10 miUjo- 
nów franków frareinsiki^łi. Przywóz 
. owarów ipolislkicih d o Francji w sdycz- 
niiu r.ib. wwosił 16,6 miii jonów fran­
ków £ranc,U'Ska<ih, w iporÓAVTianiiu więc

KRONIKA ZAWIERCIA ■
Pożyteczna działalność Stow. Pań Miłosierdzia

W dań u 28 -uib. m odlbydo się waline zebra- 
aie Stowtamzytazenia pań imliftosierdlzia św. Wim 
cenłego a Paull-o w Zawierciu. Skład zarządrn 
w roku sipraiwozdawczytm byt następujący: 
dyrektor — ks. pnaiłat Fir. Zientaro, pnezyden 
tka _ p. Mar ja Włenzbidka, wiceprezyd&nt-
k,a_ ,p. Michalina Pawłowska, sekretarka —
ip. Bozaflja Gawędaka,, skaińbmiczika — p. Zo- 
ćja Riwmowslka, zast. dkarbniczki — p. Zofija 
Pasderttóńska, sekcja rooda wini cza — p. Fu*.  
Myazkowiilka. ona® pandę: Zoiflja Bernotowa. 
jan-itna Czaplińska, Helena Jaworska, d-rowe 
Manja Pasierbiińfka i Aimn Wailiuigowa; koanii- 
■łia rewizyjna: pp.: Janina Kasprzycka, Ad< 
Kuncewicz i Riudedf Szolc.

Wkłmry sr dflBM *̂904  wynceibr ri.

4955.54, wydatki zaś ził. 4735M lpozoatałosć 
kasowa na dzień 1-1 rjb. wynosiła ri. 197,85.

Stan flficzebny St-ow. powiększył się w cią­
gu roku do 155 członkiń? z których czynnych 
jesit 52 ois. StowairzysKeniie opiekowało się 157 
rodeinami w liczbie 720 oe. Fundusze na cele 
akęji miilłosiendlziai czerpalło Stowanzysizenic 
ze śktadiek członkowskich, ze tzibiórek, z kwe­
sty pnzy kościele onaiz różnych imprez. W 
dano bonów na żywność 780 na sunnę zi 
905.00. Ponadto nózdlaino-: mflldka 6100 ilffltr^

przyjaciół harcerstwa
Przy drużynie V męskiej prowadzone 
są warsztaty ślusarsko - kowalskie 
przez dha Antoniego Skorupę — war­
sztaty rozwijają się dość pomyślnie 
dzięki poparciu zarządu Towarzy­
stwa Saturn i p. inż. W. Swinarskie- 
go. Na szczególne podkreślenie za­
sługuje pomyślny rozwój dru/żyny 
starszoharcerskiej 3 sekcje: łuczni­
cza, strzelecka i szachowa, osobny 
dział stanowi wychowanie fizyczne, 
wszystkie te sekcje dały jaknajilep- 
sze wyniki pracy. Na skutek wniosku 
dha harcmistrza Czarnomskiego Koło 
Przyjaciół postanowiło zakupić wia­
trówkę wojskową, która będzie słu­
żyła nie tylko drożynie starszo-har- 
cerskiej ale również i drużynom mie i 
scowego hufca w zaprawie sztuki 
strzelania dla ewentualnej obrony 
kraju.

Na zlot jubileuszowy w lipciu b.r. 
do Spały wyjeżdża z Saturna 5 har­
cerzy i 5 harcerki, przyłączając się 
do drożyn zaigłębiowslkich. Koło przy­
jaciół na ten cel wyasyirouje potrzeb­
ną kwotę pieniędzy. Poza tem posta­
nowiono wyasygnować: 200 zł. na 
motoryzację warsztatu harcerskiego 
na Saturnie, 520 zł. na namiot dla V 
drużyny męskiej, 100 zł. na obóz letni 
dla I drużyny żeńskiej, 75 zł. na ma­
skę przeciwgazowa i kurs instruktor­
ski dla drużyny starszo - harcerskiej 
80 zł. na wiatrówkę, 18 zł. na prenu­
meratę pism oraz 110 na wycieczki, 
Inwestycje i różne.

Postanowiono wydelegować na 
zjazd oddziału kieleckiego ZHP. w 
dniu 7 kwietnia b.r. druha opiekuna 
tana Wieczorka, natomiast na walny 
ogólno-ipolski zjazd ZHP. do Gdyni 
koło saturuowskie nie deleguje swego 
orzedstawiciela ze względów na dość 
znaczne koszty z tem związane.

Władze Koła przyjaciół harcerstwa 
na Saturnie pozostały bez zmiany -w 
dotychczasowym składzie.

d<o wy wozu w stycizniiu 1954 r,, przy­
wóz z Pol siki obniżył snę o 4 mil jony 
framików franoutslkiidh.

FUZJA DWÓCH BANKÓW. Na postodizę- 
n-in raćy Bamflow Haradnowetgo yw Watrazawi-e 
zaitiwiendizroinio deEnart-ywawe fiuziję Baimkiu Haai- 
■triniweigo w Wauwz-aiwic <z Bainllci^m AnigidIrlk’0'- 
Poflislkiiin. Wszysiłkiie aikitywa i ptusyiwa Bamkiu 
Aiuijridllslko - PoUsIkńego iptnzetjkłą aa iastyrfaęję 
przeijimiuijąci!.. ilotóną 'będizae Bainik HainidllowĄ 
w Wairtsizafwd'e. W 2iwiąizflau z tętni, raidla 'bamikiu 
ipowizięlla uicbwaiię fnaisdępdiego ipwl^wyiżsizeaiia 
kaipiitaftu alkicyjinieigio o zifotyich 10.000.000, iz 
czego złorfyicli 2500XMX) pnzyjpadiną alkajiotna- 
nńui-iziOłm Bamlkai Anigielfelko - Potlsikiego, izaiś 
7.500.000 ztot.yiah aoetamiie zaofiarowanie do 
suóskirynx!|ji 'i’leify'ch<5z>aiso'wym aikojomairjiuBizotm 
Banitka Handiliow-egio. Kaipdtaft izalklłaidowy Bam- 
lau Hamidlloweigo w Wanszaiwde wymos-ić bę- 
dizie oditąd at. 25.000.0000, a Łaipiitał zapaso­
wy 3.000.000. Objęcie nowyylh emasyij jesit 
jiuiż z-aipewinaoine pnzez (kapitały*  iwytącmio 
potlialkje.

jaij 800 szt., ikawy 108 kg, cuikrnu 383, so.
191 kę., win® 3 buit, słodyczy 145 kg., śle­
dzi 1?B szt, ohteba W6 kig. itp. Oprócz te^c 
wyidaiao ipo dtoaniaiali prywaitmiych 4480 obia- f _ 
-dienr i 72° Wamtaoio uboeiia: nłunnć Łoasa

185 szft., bielńtzmy 204 sak, obuiwwa 119 szt-- 
pościeli 26 6®t. kocy 11, sieniniików 1„
60 snopków.

W roku rjpnaiwozoaiwozNfnu jai ■ w pe*  
pnzedlniim, odlbylo sdę w dniiu 19 (Epca .^wdę*  
to choiryicih14, 'które zgromadziło tyim raizoin1 
więcej ikailek i chorych. Zgitaszaila sdę bowiid® 
nawet et, iktónrema Stow. się mie opiekować; 
W czasie nabożeństwa wspólmae z chorean11 
'pnzyfeitiąipiiły do iStołu Pazńskięgo crfonikini® 
Stow. Po nabożeństwie w kościele odbyło sdę 
na placu kościellinyini śndadainie dfla chorych- 
Chorzy zostełi zwiezieinii pnzy pomocy poją' 
zdów dostarczonych pnzez ulbczipiec®ailm«ę 
Spoi., P. C. K. i T. Aflcc. Zawiercie, pomoc *'  
znoszeniu chorych okazała młodkzież: z Han*'  
oenstwa. Naród, org*.  ikobdet i ikanoiliitdki-eg^ 
Stow. młodzieży żeńsk. i medkiej. W -wieillkiitt 
Tygodmiiu poraź pierwszy odlbyty się heko’̂  
kąje dllia- czlłonlkiń Stowanzyiazenaa. Z okazja 
świiąt Bożego Narodizenda i Wielkiej Nocy' 
śbedud ottnzymyiwałi dłairy Okładające się / 
amtyikiułów żywnościowych. Dużo do zarwdai^ 
czeniia ma Stow. wydlatnąj pracy ze stfronę’ 
Magii&tinaibu i współpracy z miejską opieka 
społeczną. Od 1 października 1954 ir. zostać 
obwainta przez S*tow.  świetlica d»ta dzieci 
iwaeku pozaisizkoknyun, prowadłzona dzięki be^ 
interesownej pracy pań absolwente*k  semi/nd1 
njufm nauczycielskiego.

Kino ,^TELLA“ — Obrona Częstocho 
chowy Przeor Kordecki.
X ROZPOCZĘCIE ROBÓT PRZY BU­
DOWIE KOLEI. Ja/k się dloiwiaidnijemy- 
od połniiediziałlkiu dinia 8 bim. rozpocsędP 
zostawią wisitępoe rolboty pnzy bnndówie ktr 
liei Zaiwioncie — Poręba — Siewierz. N#' 
razie majdizie pra'Cę 50 Ijczroibotin yah. 
później ziaś sitoptniioWo -nostąpią dtaisa® 
przyjęcia.

OLKUSZA



Nr. 94. KURJER TURYSTYCZNY

Turystyka potrzebą człowieka
^Cafowięlk podejmuje pewne pra- 
»d 1116 mające na cellu żadnego inte- 

prace całkowicie odległe od ma- 
^yjailnych trosk życiowych i obce 
Juł^edkiiemu duchowi. Zmienia więc 
, ■ «. człowiek miejsce swego poby­
li'w ton sposób (korzysta z godzin 

niewypełnionych pracą, odpo- 
ąZ®^-leinl ‘łflifb snem. Wychodzi z do- 

by w swem miejscu zamńeszka- 
J^Oiedalefko od swego domu, ipoapa- 
nk1°’’'a'ć. tóedtydndzfej zmów opuszcza 

Pewien czas swój dom i swe mia- 
S by tako turysto udlać się gdzie- 

p?*j-
Gdż to emusza człowielka do tego? 

to odwieczne dążenie ducha 
^™®*|*eigo  do podróży? Czv jest ono 
^rWnniiemiem i pozostałością zwy- 
j^Mów całkowicie nieznanych przod- 

którzy w zaraniu bytowania 
(.“uzkicjgo musieli zmieniać miejsca 

prymitywnego pobytu, by znn- 
(°woce ziemi, jedyny środek żyw- 
‘ owego zamierzchłego pracza-

może to dążenie do podróży 
;. \T>tywa tylko z (konieczności zaspa- 
lu^an'a noiuralnego dążenia ducha 
D lekkiego do zmian wewnętrznych, 

dymi oczom i uszom człowieka?
. A dalej, czy io dążenie jest tylŁo 
■ “bjełkiiywnyim objawem, czy może 
kit 000 wynikiem dążenia wszyst- 
toh łudzi do tego, by ztbJiiiżyć się w 
j.? Sposób do wielostronności natury. 
Svk wieillkiej żyznej i michęj maiikń 
t|.S2eehrzeczy ziemskich, poza którą 
'rjego już niema.

- n Haszem dążeniu do podróży 
A 2ejaw.ia się te(ż. niewątpliwie, to 
(,ęJystko z zalkresu wymagań i żądąń. 
ę ^mieścić można w słowach „konie- 
(f^ć zmiianv klimato i horyzontu wi 

ADia“- -
jd dalej, jedną z przyczyn potrzeby 
,]'1'tóżowania taik ostro występtująice;

we wszysłikich (klasach ąpo- 
jk^nych, jest dążenie do pełnego 

^kreślenia i catkowiiłego wyziysta- 
osobiste i wolności (każdego z 

njj^yklle życie zbiorowe pociąga za 
j??!. prawie zawsze, ograniczenie i 
^J^śnieniie wolności osobistej, tego 
^■Beniniejszego dariu, jakim, roąpo- 
nAdizamy. Jest to mus wypływający 
^.^łowięka z odwiecznego przeci- 
|)flft|1stwa pomiędzy obowiązkiem 
s ^c-y. a dążnością do jaknajmniej- 
ję®So wysiUku przy ^wykonywaniu 
f. j Przez rozłcdeniie tego wysiłku na 
,v ®. zbiorowość. Naciek życia zbioro- 

w czasie podróży zwiększa się 
s)‘J też zmniejsza, naoigół jednak 

on zawsze, n.awet i wówczas, 
spędzamy wakacje w miejscu 

jj/il tonnej naszej pracy. Nie można 
ą: ®ak .porównywać stofpnia osłabię 
(,a .przymusu zbiorowego życia w 

spędzania wakaicvj w miejscu 
hi P'?o naszego zamieszkania, z oeła- 
ią. j'6"11 iprzymiiiiui z chw-ilą wy- 
śz kl" na odlpoezynek z miejsca ne- 

^2 codziennego zamieszkania. Z 
k0'.’to wyjazdu dokonujemy, nieja- 
pj tootneigo zerwania z wielu iróżno- 
lv 'Tymi obowiązkami życia zbioro- 

stwairzającym.T oodlzfenny nasz 
,'imms. o którym wyżej mowa.

Gnałby zarzucić, iż turystyka sa- 
% Z przynosi' także pewien przy 
jąj5 zbiorowego życia, odpowiadamy 
i<w'1?’a|k na to. iż o ile przymus ifaki 
tie..’.eje, i o iile byłby on nawet dość 
tod ’ ^^'"“k sanna zmiana spro-
lę-^tonia przez turystykę, oddzńały- 
rj(j aia człowieka Kojąco. Ucieczka z 

iiaJ>len,Itogo Otoczenia uimolżłiwia 
lilię ’ pewnego stopnia, odzyska- 
i todośoi i wesołości w odczuwaniu 

jy slądaniu na sprawy życia. 
\vtJ]<ł^nie człowieka do wzmożenia 
'y-IiL10*? ’ osobistej -potęguje się nie- 

dlatego, by odzyskać ją samą 
hy, ®wyfcłetgo otoczenia. Pragnńe- 
hąg-°d<zyskać także tak miłą nam wol­
tą .samego ciała, i dlatego to słara- 
aj odsuwać w- czasie odpoczynku 

®2ełikicŁ możliwych przejawów 
zarówno prostych jak i cięż- 

tW (przemijających i stałych, drotb- 
??ie \ większych, wśród których co- 

żyjemy. Człowiek był w od- 
J epoce swych dziejów koczow-

niifciem z (komieiciznościi, Ito tez wów- [ludzie odczuwają od czasu do czasu 
czas najbardziej pożądaną dla niego '—’------ rt ~ 1 
formią wolności była ta, (która zezwa­
la mu na trwałe osiedlanie się w m-iej 
sen. Dzisiaj, kiedy osiedlił się trwale 
na jednem miejtsću, to dążenie jego 
do wolności prze jawiia się w dążeniu 
do życia jiak gdyby (koczowniczego, 
albowiem tetoto wszechrzeczy jest 
ci^łe dążenie do zmiany.

W etośutnku do zasiedziałego w 
miejscu człowieka wytwarzają wszy­
stkie SŁzycme czynniilkd jak: ciśnienie 
temperatury, nasłonecznienie, pewną 
jednostajność, która Staje się dlań 
nae do zniesienia, ze wąględlu na swą 
trwałość. Podróż umożlliwwa mu czaso­
we udhyłęnie się ąpod tej trwałej 
jednotoajnośei. Nowoczesne środki 
komunikacyjne nimożliiwiają też czło 
wiekowi położenie kresu Itemu cięża­
rowi trwałości.

Człowiek może również szukać 
za pośrednictwem podróży nowych 
czynników fizyczno-ehemiioznych, od- 
działywająęych na niego, a w ten spe 
sób podróż, podejmowana początko­
wo dla przyjemności, staje się po­
dróżą odpoczynkową i leczniczą, i 
łączy się z leczeniem przy pomocy 
powietfza i wód. W ten sposób stwiier 
dzanry, iż dzisiejsze życie zniewala 
mas do tarystyki. Życie to podłogą 
ścisłej woli mechanicznego obrotu 
— stwierdza Paul Yałery 1— i dlatego

konieczność ucieczki z tego koiliska, 
w którym ich organizm jest ściśle, 
jak gdyby związany z maszyną. Wy­
magają oni odpoczynku i pragną 
wyzwolić się z codziennego kieratu 
życia i zmaleść jego powolniejsze 
tempo. Pragną uciec od (konieczności 
ścisłego sknlipienia się, połączonego 
z szeregiem przygniatający eh reguł 
i zwyczajów.

Turystyka jest nataralncm prze­
ciwstawieniem się miejskiej koncen­
tracji, tak jaik sport jest przeciwsta­
wieniem się przewadze maszyn, 
pomijających wartość i znaczenie 
mnskułów, lub też ujednostajniają­
cych ich działanie ponad wszelką 
miarę.
Zbytnie , inagTomadizenie ludności 
miast stanowi fenomen, nigd>y przed­
tem niespotykany. W roku 1801 ist­
niało w Eur opie 21 miast o ludności 
ponad 100 tysięcy mieszkańców. W 
100 lat później mamy już 160 takich 
miast. Oto wynik koncentracji prze­
mysłu i coraz to dalej postępującej 
doskonałości rozwoju środków tiran- 
ąportowyen. Wśród tych warunków 
rozwinęła się też turystyka, oraz 
i 'ea eorocmych odpe-azy nitów dla 
pracowni 1< w wszelkiego rodzaju.

Poza temi głębszem:. wyżej omó- 
wionemi p: zyczynami turystyki, są 
jeszcze i snne ściśle t'.'n ane z dzi

Najpiękniejsze jeziora Polski
Do najmmiiej znanych terenów tu- [ stanu i gospodarstw rybnych, na nie- 

rystycznyioh w Pofece na,leży „Ikrai- »» ’
na tysiąca jezior^, położona mia Wi­
leńszczyźnie, głównie w powiatach 
brasławsifeim, piostawskim i święciań- 
skim. Osobliwością tego terenu jest 
gęsta sieć największych w Polsce je­
zior z bogato rozwiniętą i piękną kra­
jobrazowo siecią rzeczną.

„Perłą**  zaś tej krainy jesit! powiat 
braeławiski |— nietyłko dlatego, że 
posiada najwięcej i największych 
(poza jez. Narocz) jezior, jiaik: Smu­
dy, SfruBto, iDryświały, Drywiaty 
i t, d„ ale ze względu na malowmi- 
icize położenie Itych jezior i rzelk: fa­
listość terenu pojezierza, wysokie i 
bogato urzeźbione brzegi, obramo­
wane pięfcneimi i różnorodnemi lasa­
mi itd.

MalowmSczość Jezior i rzek Btra- 
slawszezyzny, niewielka Mość osiedli 
ludzkich na ich brzegach, dziewi­
czość i bogactwo otaczające j Je przy­
rody — stanowią nieprzeparty urok 
tego (mało iznainiefgo zakątka) Polski, 
mającego Jeszcze niezapisaną kartę, 
jako pierwszorzędny teren, mogący 
oprzeć swój rozwój gospodarczy, po­
za racjonalną eksploatacją drzewo-

zwykłych walorach turystycznych. 
W pierwszym rzędzie jednak Bra- 
daws zezy zna |— to ma jideaflniejszy 
(eren dla uprawienia wszelkich spor­
tów wodnych, dzięki wdefflkiej po- 
wierzcihmi jezior i szyi ki emu prą­
dowi rzek.

Chciwe ręce ludzkie i łhftaj Jed­
nak porobiły julż sporo szczerb w 
odwiecznych puszczach oraz z miczem 
niewytłumaczoną lekkomyślnością 
próbują zmarnować natatralme bogac­
twa Brasławsaozyzny przez nieprze­
myślaną reigTilłację niektórych rzek, 
oo doprowadziło jituż do powat-toego 
obniżenia poziomu szeregu jezior, a 
nawet zupełnego zniknięcia niektó­
rych z nich z powierzchni ziemi. Po- 
wstają stąd straty dla gospodarki 
rybnej, osłabia się obronność tero 
pogranicznego terenu, ale przede- 
wszystkiem — trwoni się te wielkie 
wartości, dzięki którym, przy odpo­
wiedniej prapairand.zie, Brasławszczy 
zna może się w niedalekiej przyszło­
ści Siać wymarzonym terenem spor­
tów wodnych i ipmzyoiągać turystów 
metylko z Polski, aile i z zagranicy.

Pniwilejii d!a lyrjsiór inimi taji
Narodowe biuro turystyczne w Pa-1 róży powrotnej pnzed 3dt lipca 1935 r. 

ryżu pod,a je do wiadomości, że w ---------- ■ • ’
związku z uroczystościami r. 1935, bę 
dą przyznane zniiźlki dla zagranicz­
nych turystów.

Związki zawodowe i stowarzysze­
nia uznane i inieposiadająee charak­
teru politycznego będą mogły wjeź- 
dżać na terytorjuim Francji bez pasz­
portów, pod warunkiem dostaioclze- 
nia listy uczestników, której wiaro- 
godność. zostanie potwierdzona przez 
konsula francuskiego; dla każdego z 
uczestników wystarczy posiadanie 
dowodu, osolbisięgo, zaopatrzonego 
w fotograf ję.

Cudzoziemcy, podlegający przymu 
sowi wizy, będą mogli otrzymać pra­
wo pobytu dwumiesięcznego, przy- 
cizem wiza będzie kosztować tylko 
10 fr. fr.

Koleje przyznają zniżkę 60 proc, 
nia biletach pełnych ma przejazd 
,.tam“, z punktu granicznego Franc ji 
do Paryża; pozatem bilet ten będizie 
dawał prawo dio 40 ipiroę. zniżki na 
padróż powrotlną, umożliwaająic ipirzy- 
tem podróżnemu zwiedzenie wszyst­
kich zdrojowisk i uzdrowisk, pod 
warunkiem jednak ukończenia pod-

Towarzystwa żeglugowe przyznają 
zniżkę, wynoszącą od 10 — 50 proc 

Hotełaroe paryscy nstonowili w 
porozumieniu z biurami podróży ce- 
■niy ryczałtowe, które będą stosowa­
ne dlo pobytu różnej długości. Oto 
przykład: 5 dni w hotelu z półrpen- 
sion (tyłlko 1 posiłek), z wyłączeniem 
wina, zwiedzaniem, Paryża Św auto­
karze, wycieczką do Wersalu w auto­
karze, wraz ze śniadaniem, miejscem 
w teatrze, lub na jakiemś ranem wi­
dowisku, wszystko za 525 fr., 455 fr„ 
lub 375 fr.. stosownie do Ikategorji 
wybranego hotelu. Ceny powyższe 
obejmują wszystkie podatki, usługę, 
napiwki i przewóz z dworca do ho­
telu i spowTotem.

Co się tyczy auifomobalistów, to 
będą oni zwolnieni od przedstawie­
nia na granicy czy to międzynarodo­
wego prawa jazdy, czy też międzv- 
narodowej książki drogowej.

Dyrekcja ceł zamierza wprowa­
dzić prowizoryczne (karty wejścia, 
wydawane przez posterunki granicz- 
n®> a które zwolnią właścicieli samo­
chodów od avszelkich innych formal­
ności. 

s ejszym stanem rzec:v. Żywość 5 n»- 
(hliwość wymiany, pon.eszonie In­
dów’ w czasie wielkiej wojny 19(14)— 
1918, wywołały pewną dekianróść sze­
rokich warstw ludności, a ciekawość 
ta pędzi ludzi do podróżowania. A 
jakżeż możnaby temu nowemu dą­
żeniu ludzkości do podróży zadość czy 
nić bez mechanicznego postępu na­
szej epoki? W ten. sposób dochodzi­
my do ustalenia, Aż mechaniczny po­
stęp naszych czasów jest z jednej 
strony potężną przyczyną, a równo­
cześnie ważnym czynnikiem itary- 
styiciznym. Widzimy codlziennae usmo 
wania techników mchu w kiermnfc® 
usprawnienia środków turystyeznycłii 
a równocześnie i nacisk tuirystyki na 
tych, którzy ulepszają środka komo- 
niikaicyjne.

Dokąd prowadzi nas fen stoły 
wzajemnie na siebie oddziaływujący 
bięg rzeczy? Kto poważy się położyć 
kres rozwojowi przemysłu turystycz 
mego i środków komunikacji? Kto 
mógłby dzisiaj, bodaj w myśli, nasz­
kicować położenie światowej gospo­
darki komunikacyjnej za pół wieku.? 
Czy zdoła wówczas dostrzec — jefc 
to ipytał się George d’Avenaal ł— 
„małość naszej planety?".

Jeden fakt musimy już uwzigłędorfK, 
ten mianowicie, iż furySłyka jest 
przedmiotem umysłowej or(ganizaej&. 
Tiutrystylki nie możno julż u za^adn-ńć 
tylko jako zmiany miejsca, wywoła­
nej itą czy inną przyczyną, lub Scłi 
związkiem, jak to wyżej mó-wnłiśmy, 
które ostatecznie imożna sprowadzić 
do dążności wyzwolenia się z co­
dzienności życia. Turystyka rozwija# 
się w formach coraz to dośkonak 
szych, mających coraz to mniej cha-' 
rakter przymusowości, wskutek tegn 
nie zna ona fjtuiż granic geograficn- 
nych. Turystyka będizie rozportzą- 
dizać niewymiemością (tworzenia ba­
dian i prac ludzkiego ducha.

Jakikolwielkbądź jest, to turystyka 
już dzisiaj, w obecnych warunkach 
zezwala nam dzięki swym choćby na­
wet ognanfczonvm: możliwościom, brać 
udział w dalekich i wielkich poau»- 
ezianiach się mas ludzkich, które w 
miarę ryftmu pór roku łączą się lub 
rozdzielają. Ruch ten jest całkowicie 
jednak odmiennym od dotychczaso­
wych wędrówek człowieka, bada­
nych przez wiedzę geograficzną.

Ruch turystyczny
W SCHRONISKACH GÓRSKICH.

Minieitensitwo łcctnramiilkaicji, pragnąc 
mieć pełny obmz rnchra turysty oznego w 
olbiębie Karpat, iprzystąpilo w bieżącym 
noku dio zbierania. dfamiydh, dotyozących 
frekwencji turystów w więlkszych tohiro- 
miskach. Wykazy maidchodzą co miesiąc 
do wydziału iJumyelttyiki dlając mzeiczywi®t!y 
olbraz mizrostiu zainteresowania turystyką 
górską.

W Tatrach ilość osób koeizystająeych ze 
schronisk w miesiącu styczniu i lutym rb. 
wyinaża się sumą 5.978 ttairysltów. w Beski­
dzie Śiąskiim — 5.411 osób, w Beskidzie 
Wysokim — 5.095 osób, w Karpatach 
Wschodnich rwch tnurystyicaniy jest rów­
nież bairdzo ażyiwitomy, największą frek­
wencją cieszą się schironiska na Zdno®s- 
Ikni w Czannohonze, nowowybndowiaino 
sctaonislkia pod Pilkrajeim iw Bieszczadach, 
oiraz iw Gorganach ina Przełęczy Pamitym 
sknąj z miejsca wykazały etaprocenitowe 
wylkomzystanie.

Statystykę frekwencji wydział tary- 
sftyki prowadzić będizie cały rdk.

Walne zebranie
ODDZIAŁU TOW. TATRZAŃSKIEGO 

piątek ćt™ 5 Łtn. Łj. dzisiaj o godiz, 
lS .odbędae «ę w Będam:e w sali posiedzeń 
SejmJon będzińskiego (starostwo) walne 

.Potęgo Tow. tatrzańskiej, 
Dął,r- z “stepującym po- 

obrad: Bngejewa posiedzenia, spna- 
wozdanne zarządu z dJziaiallności w ub. roku, 
^wotocn.e komisji rewfeyjnęj udbieteS 
absotatonjium zarządowi. uchwalenie preB- 
T rew'^ mk 195J’ "Tbór ^tadhi, komd- 
wńiS^JW’ “"W wotoe

O ile w określonym czasie nie zjawi sie 
w 2uS ?lartu:,u

Wc człoinikow, odbędzie się w godzinę po 
drugie wailne zgromadzenie ważne 

bez JWOJgjLedlu. aa sltOłŚĆ
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BÓLE GtOWYiZEBOW MIGRENA HEWFAIGJA.GRYP4 
i PRZEZItBIEHIA BOLE STAWOWE KOSTNE ARTRETYCZNE^ 
ŻAOAJCH W AZTEKACH PROSIKOW ZE TH »AB« - K O GUT E 

w' OP>GINAimIem, opakowaniu po_5 prosZKO*

M ź-^zeo/róAr- 
napAc/i utodjj

FOFWIŁ
ELEGANCKIE PANIE W STOLICACH 
EUROPY UŻYWAJĄ WODY TO A 
LETOY/EJ O WYRAFINOWANYCH. 
TRWAŁYCH ZAPACHACH ŻYWYCH 
KWIATÓW, 5FIEUSS FORYH

J P O R T. I
Przygotowania do olimpjady

'Wtorkowe posiedzenrie Pól. Kom. Olim­
pijskiego, poświęcone było sprawom 
zbiórki na fuindiueiz olimpijski. Wysmmię- 
to cały szereg projektów, omawiając m. 
in. spnze-daiż znaczków oiimpijskiieh w ce­
lnie 20 gr. obowiązkowo (wszystkim spor­
towcom, urządzenie loterji, w której głó­
wną wygramą byłby bezpłaitmy pmzejatzd 
na Igrzyska do Berlina, stworzenie pa­
miątkowej książki składek, opodatkowa­
nie zawodów, origiamizacja „dlnia alimipij- 
€łkiego“ itp.

2 szkoły lotnicze w Krakowie

Stiaina.nieim aeroklubu krakowskiego i 
L. O. P. P. zost-anią »w na jbliżsizyim czasie 
obwoirtc w Krakowie dfwie szkoły: szy­
bowcowa L. O. P. P. i lotinicizo - motoro­
wa pmzy aerokUiulbie knakowe/kim.

Kraków — Kopenhaga
Kiaikowski Okręgowy Związek piłki 

nożnej pnowadizi pertraktacje w sprr/aiwie 
Dozegirania w Lipcu miiędlzymairodiowego 
meczu piłkarskiego Krtaików — Kopenha­
ga w sttoilfiicy Damji. TetmMn mecau przy­
padałby w oknesie wycieczki morskiej do 
Damji.

Porażka reprezentacji Makabi
Peprezentacjia- polskiej Makaibi rozegra- 

Ca w Tel Avivie pierwszy swój mecz pił­
karski w świattowym turnieju malkialbij- 
skim. W meczu tym Polacy spotkali się 
z reprezentacją Pallestyny i przegnali iw 
stosutnku 0:2.

Dziś!

KINO 

„Paiace 
w Sosnowcu 
Warszawska

ul.
2.

NOWOCZESNA LOKOMOTYWA FRANCUSKA.

Mecz Warszawa — Berlin odbędzie się 
w Berlinie

Termin meczu rewa niżowego Wamszawa 
— Benllin w boksie zicistalł iwirctszicic ustią- 
toniy. Mecz ten odbędzie się w Berlinie w 
dtaiu 1 Insrtcpada r. b.

Pienwfiay mecz odbył się niedawno w 
Wafflsizawie i zelkońezyi się zwycięsitiwem 
dinużytniy stołecznej 9:7.

Ksiądz — sędzią bokserskim
Maję kitio w PoBiscie wiie, że w ®z>ereigaeh 

sędziów boksereki«h, zniajdluje się iów- 
■ndeż oscłba duicho winią. Jest to ks. Zygnuunlt 
Tyniecki z Gnuidziądzia, który po złoże­
niu egzaminu, od 18 iLitago br. jest rze­
czywistym sędzią iLtoksenśkim z przyna- 
leżmośai.ą dó Pomorskiego O. Z. B.

Polak ustanowił dwa rekordy 
w pływaniu.

Zmainiy pływak -amerykaudk/i polskiego 
pochodzenia, Maciej Cbnostowski, student 
uiniiwereyitetftu Yaibe w New Haven, ustamo- 
wił diwia ©owe śwwiifowe rókordy, a mia­
no wolcie: 100 yardów — 53,2 sek., 50 yar­
dów _ 23.6 sok.

Przedstawiciela
na Zagłębie Dąbrowskie, wizgflędraie na 
wojciw. Kieleckie, dobrze wiprcowadtoom ego z 
brainiży gasitnononicznej i spożywczej, obez­
nanego z konserwacją napojów, .poszukuje 
jedna z -największych w tej gałęzi firm w 
PoUjsoe.

Oferrty tylllko poważnych reflektantów, rocz- 
potnządizajjącydh środkami obrotowema i za- 
bezmeczeniiiem kierować db Administracji 
pod „TT. I | W I IM U 184

LOKALE
LOKAL

dika adwokata lub na 
gabinet dentystyczny 
w centrum miasta dto 
wynajęcia. — Wiado­
mość: tcT. 3-57 od 
igodz. 9 do 13-ej i od 
15 db 18-ej. 1841

KUPNO 
i SPRZEDAŁ

BIURO SPRZEDAŻY ((

Portland Cementu—„Saturn
S. UNIERZYSKI

Wojkowice Komorne, uil. Sobieskiego 
tel. Będzin 6-09.

Spnzedaż wagonowa i detaliczna _ na ® 
•ou lub z od&tawą naezama końmi, ew. * 
lejką wąskotorową na terenie G.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA
W ZAGŁĘBIU DĄBROW’SKEEM 

Spółka Akcyjna 
pnzynomima Swym Odbiorcom, że w dto®1* f 
kwietoia miija teraniu nadsyłania
2-go konkursu dila czytefltników ezasofp^ 

„Elektryczność w donm*  
Dużo cennych nagród. Odpowiedzi J3^Je 

naiuterłać pod: aduesem Elektrowni.

SKŁAD APTECZNY i PERFUMERJA
M. JAGIEŁŁOWICZ
ul. 3-go Maja 7 SOSNOWIEC Telefon 1-71 i 3-39 
POLECA: Towary apteczne, hygienicznc, kosmetyczne i t. p.

Wycieraczki, szczotki, froterki, pokosty, lakiery, 
1853 oraz artykuły gospodarczego użytku. — — —
CENY KONKURENCYJNE! CENY KONKURENCYJNE!

W NAJLEPSZEM 
ipołorżemólu Otllkiuiaza — 

(imięjisce letniskowe 
w woj-eiw. Kieleckiem) 
ma dogodnych wairun- 
ikadh są db ąptnzedanra 
w parcelacji grunty 
ipod budowę domów 
mieszkałlmycb .i na ce­
le fabryczne. Wodla d 
cfldhtryczjność na innicij 
sou. Wiadomość: Biu­
ro Sprzedaży Pairccil 
Olkusz, uli. Augusitjań 
ska Nir. 15. Osobiste 
Łnformaicije codziennie 
od godiz. 9-bj db 17-ej

I ! 14-

42 PRĘTY PLACU
22 mtr. frontu (do po­
łudnia), tymczasowy 
dojttad z Moniuszki 2a 
sprzedam zaraz. So­
snowiec, Kotłąrtaja 11 
m. 1.

ZGUBIONE 
DOKUMENTY

ZGUBIONO 
książkę wojskową — 
•dtowódl osobisty, pa­
tent i różne ddlcumen 
ty na imiię Abraim No 
wdtargier. 1846

KINO

UNIEWAŻNIAM f 
skradziony unwód . 
sobisty wydamy 2^- 
gmiinę Rókitno 
chedkic Siewmfik, 
■njamma. Łaizy. J/

Ostatnie 2 dni (czwartek i piątek) po cenach zniżonych od 25 groszy.
Dziś! Szczytowe arcydzieło produkcji wiedeńskiej, opromienio­
ne piękną, melodyjną muzyką Franciszka Schuberta p. t.

Niedokończona symfonia

Z
tlilfPIIIP Film o którym mówi z zachwytem cały świat. W rolach gł.: 
UyięNlU Marta Eggerth — urocza i nieodłączna partnerka Jana Kie­

pury, Hans Jaray w roli Fr. Schuberta.pury, Hans Jaray w ------- -----------------
Nadprogram: Tygodnik Paramountu i dodatek kolorowy Wkrótce „Frasąuita*  

Od dali początek leamów o godz. 6-ej wlecz.

lin liiihii

[flSIHfl
obok prryst. tramw

Żeromskiego

Wicffikia uczta dlla wszystkich miłośników kina!
Haoiflca Ordbnówma, BogusHaw SarmiborMld lin.

w Bensacy-jnyłn, dlramacie osnutym na tle akcji szpiegowskiej ościen­
nego państwa*  p. t.

SZPIEG W MASCE
II FILM. Syffiwtila SMney i Fredtric Mairch niearówmama para wńntu- 

ozów ekranu w ikapitallinym ffltmiio p. t.

SPRYTNA DZIEWCZYNA

Czarująca operetka filmowa

Bal w Savoyu
W roli gl.:

Słynna śpiewaczka prima- ITTTT A Al 15 A I?
donna Opery Wiedeńskiej JL A Z>Kj1 zAIA

ROZSI BARSONY, HANS JARAY.
Miljonowa wystawa! Cudowne melodje wiedeńskie!

Początek o godz. 6.

KINO

KRAWCOWA 
byLa pracowmiczikf 
Herscgo pnzyjimiuj 
roboty. Będlzini, K< 
ściuszki ioe — tel. 64 
od 19 — 20 — Zaij- 
dowisika.

SOSNOWIEC, Redtwccja: Piłsudskiego Nr. 
Tel. 64. Skrytka poczt. 62.

Administracja: Piłsudskiego 4. Tel. 73.
Redaktor naczeLuy przyjmuje 
od godz. 11 — 1 i od 6 — 7.

Rękopisów redakcja nie zwraca.

4.

ZARZĄD MIEJSKh 
W Sosno WK5U >
mia, że w zwjązk1 
budbwą nowej 
wierzchni na. dr°^;. 
państwowej Nr. 
na kim. 6" 'rftA 
64251.5 uflica 
sika w Modi 
ruch ikoAowv 
4JV 1955 <r. 
wistinzymamy aż do , 
wołania. Óbjaizd 
(kierunku na

Różne

— Słyszałeś o tem, że w Birazyflji 
kawę do morza?

— Słyszałem— jj'
— A czy dyszałeś, że iu mis rzucają 

£le do wódy?
— NiictT-łOżiIiiwe! Skandal!
— Ależ talk! Jaikby je inaczej można *’• 

Ugotować?

ZA PIĘĆ MINUT.
• i1*1' 

Mailiżeń^tiwo wybiera się do toatiiu. 
jesit gotów, a żona jeszcze się ubiera.

Zniiieicieiipr.iiwiiony mąż woła:
— Kiedy nareszcie będtziesz gotowa:^- 

,— Nie nudź! — odlpowiada żona. —
cie pnzed godziną jeszcze powiedziała1111 
że za pięć minut!

Gwiazda Gwiazd!
GRETA GARBO w wspaniałym egzotycznym 

mie, który stal się jej największym triumfem p. t.

MALOWANA ZASŁONA
obok Grety: Herbert Marshall, George Brent.

Rei. Ryszard Bolesławski. Początek seansu o godz^J^

1
.2 Wiersz milimetrowy jednoiamowy: na i-ej stronie, względnie przed tekstem 60 gr.;, 
S w tekście 45 gr.; z& tekstem 20 gr. Ogłoszenia drobne 10 — 30 gr. za każdy wyraz.] 
m Szerokość szpalt przed tekstem i w tekście 70 mm^ za tekstem 35 mm.; w niedziele | 

święta 25’/« drożej. Numery dowodowe płatne. Za terminowy druk oraz przestrzega-, 
¥ Q nie miejsca ogłoszeń Admin. nie odpowiada.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA.
Po 10 wyrazów w każdem kosztują:

30 drobnych ogł. 16.00 zł.
20 drobnych ogł. 13.00 ził.
10 drobnych ogł. 7.00 zł.
5 drobnych ogł. 4.00 zł. ,

każdy w yraz dodatkowy dopłaca się
BĘDZIN, Małachowskiego 7. — CZELADŹ, J. Dembiński, Mi łowicka 5. — DĄBROWA GÓRNICZA, Krótka 11. — GRODZIEC, Kiosk fUrhiahl tflirinra 72pknilniniin“* p- Łacińskiego. — KIELCE, Sienkiewicza 43. — ŁAZY, Władysław Jaworski. — OLKUSZ, Rynek, kiosk p. Kordaszewskiego — UŁUŻIBIj „lilii Bill ŁdllllllllllByil . STRZEMIESZYCE, księg. W. Bagińskiej. - ZAWIERCIE, 3-go Maja 29. - ZĄBKOWICE, kiosk p. Krupy. - ŻARKI. F. Nunbeig.

* * — MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego.
«*LUWCA  i KWAKKJR NACZ. STWAN ARNOLD. — DRUK JLURJRKA LM A4ODMKGO- W SOMOWCU. PJLKUDókILgo A — REDAKTOR OŁ»P. HENRYK K1A1J****'


